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Bak 1948 -  najcięższy w dziejach Anglii

Widno inflacji, drożyzny-bezrobocn
Ma jesieni 1948 r. -  grozi Wielkiej Brytanii bankructwo

i wtedy na widowni -  zjawi się pian Marshalla
LO NDYN (PAP).. —  „Daily Worker" zamieszczając artykuł na temat perspektyw w An­

glii na rok 1948 stwierdza, że będzie to najcięższy rok w dziejach kraju.
O ile polityka rządu nie ulegnie zmianie, to.W ielka Brytania wpiadnie w  całkowitą za* 

leżnbść od Stanów Zjednoczonych. Wzrośnie Inflacja' wywołując wzrost cen i wzrost bezro­
bocia.

Twierdzenie jakoby wzrost 
produkcji był jedynym sposp- 
fe»sm rozwiązania wszystkich 
proWe-mów jest obliczone na to, 
ahyJodwróeić uwagę opinii od 
polityki rządu, która jest istot­
ną przyczyną pogłębiającego 
tię kryzysu.

Deficyt dolarowy wyniesie w

1948 r. jeden miliard 200 miiio 
nów Na jesieni- roku 1948 
Wielkiej Brytanii grozi bankru 
ctwo.

I wtedy, jak twierdzi dzien­
nik brytyjski, wejdzie w życie 
plan Marshalla, przemyślany w 
tym ce-lu, aby zadać Wielkiej 
brytanii cios ostateczny.

Anglia mogłaby się uratować gdyby...
L O N D Y N  (H .) .  —  Z  okazji 17 

yoczniey założenia postępowego 
dziennika „D a ily  W orker“ odbyła  
s>ę w Londynie w  A lb e rt  H a l l  ma- 

‘ nllestacja, na którą przybyły wie­
lotysięczne tłumy, złożone z syinpa 
tyków brytyjskiego ruchu komuni- 

l stycznego.
, Sa la  udekorowana -była, plakata- 
|; mi, zawierającymi tytuły wszyst­
kich organów . komunistycznych 

j św iata m.in. „Qłosu L u d u Prze- 
l mówienie wygłosił redaktor „ D a ily  
) ^ ó rk e r “ Rnst, który polem izował 
z ostatnim 'prSSliffiłiwiłŚBt prethre-;

C f t  d ju b e jn  n t e s i c

Ceny
Jak oświadczył min. Minc na 

ostatnim posiedzeniu Sejmu> 
Rząd zdecydował nie dopuścić do 
podwyżki cen w  Polsce. W  prze­
mówieniu swym minister podał 
szereg cyfr, świadczących, że 
tendencje do niepodwyższania i 
cen artykułów pierwszej potrze­
by są nie tylko papierowymi za­
rządzeniami, lecz znalazły swói 
wyraz w  praktyce gospodarcze­
go życia.

Oto przykłady: w  listopadzie 
roku ub. ceny mąki były o 22°/e 
niższe w  porównaniu z cenami w  
czerwcu tegoż roku. Spadły ceny 
mięsa wołowego o 21#/e. Ceny 
gotowego obuwia i odzieży obni­
żyły się o 41/2°/«ł a ceny tkanin 
spadły o 12°/o.

Ceny wszystkich towarów pro­
dukowanych w  t.zw. sektorze u- 
społecznionym. nie tylko nie idą 
w  górę, lecz —; na odwrót — ma 
ją  tendencję zniżkową.

—  A  przecież Rząd sam wpro­
wadza zwyżki ćen —  powiedzą 
zawodowi malkontenci —  bo o- 
statnio wzrosły opłaty pocztowe 
i ceny biletów kolejowych.

Tę kwestię wyjaśnił min. Minć 
na posiedzeniu Sejmu w sposób 
najzupełniej przekonywujący.. O  
płaty pocztowe i taryfy kolejo­
we kształtowały się znacznie ni­
żej przeciętnego pozioma cen 
kraju. Kolej i poczta były naj­
tańszymi usługami w  Polśfce, mu 
siały więc ulec wyrównaniu. Że­
by jednak nawet i ta zwyżka 
cen nie dotknęła świata pracy 
ceny biletów kolejowych dla 'pra 
cowników i ceny przejazdów na 

| wczasy podwyżce nie uległy 
J Za granicą szaleje drożyzna 
j niemal wszędzie, W  Ameryce ce­
ln y  rosną z dnia na dzień, We 
[Francji, dotkniętej „dobroczyn- 
| nyna" planem Marshalla, cena 
i dolara skoczyła z 20 na 180 fran 
[kiów.#U nas wahania cen na ryn- 
Icu są bardzo niewielkie.

U nas — dzięki wysiłkowi ca­
łego społeczeństwa —  życie go­
spodarcze ustabilizowało się. (w )

ra Aftleel Sekretarz generalny po 
tężnego związku górników Arthur 
Home.r ośw iadczył: „Jedna, jest
droga prowadząca do dobrobytu, a 
drogą tą, jest planowa gospodarką 
socjalistyczna a n}e anarchia kapi­
talistów". -

Rust w  swym przemówieniu o- 
świadczył,-że W ie lk a  B ry tan ia  mo

głąby przez p lanowe wykorzysta^ 
nie swych zapasów  przemysłowych  
i  wysiłków  robotnika zwalczyć 
obecne, trudności gospodarcze. Jed  
nakże obecna polityka P a rt ii P r a ­
cy m arnuje wszelkie wysiłki róbot 
nika brytyjskiego. Wielka Bryta­
nia płaci ogromny haracz wojsko­
wy na rzecz Stanów Zjednoczo­
nych. Przem ówienie A ttlee okreś­
lił Itust jako  „mówiący przez ra­
dio głos MarshallaMi 

Tymczasem zaw arta ostatnio u- 
mowa ze Związkiem  Radzieckim  
wskazuje kierunek po którym A n ­
glia powiną iść zgodnie z własnym  
interesem. Jednakże rząd słucha­
jąc dyktanda Ameryki nle chce 
dopuścić do tego, aby ta ugąda e- 
konomiczna stała się również pak­
tem politycznym,

Bomby w hotelu »$emiramis«
J e m s e a B i r as i o —

Dynamit w skrzyniach po pomarańczach
L O N D Y N  (P A P . ) .  —  Agencja  

Reutera donosi z Jerozolimy, że w 
kilka godzin po wysadzeniu w po­
wietrze w J a f f i e  samochodu cięża­
rowego w Jerozolimie dokonano za 
machu bombowego ha hotel „Sem> 
ramis", w  którym miała sw ą siedzi 
bę pewna organizacja młodzieży 
arabskiej. 'Wybuchy 2 bomb w 
hotelu „Semrram>s“ pociągnęły za 
sobą śmierć 15 osób. 12 osób zo­
stało rannych. W śród  o fia r znaj­
duje się wicekonsul hiszpański M a ­
nuel Sa lazar, 2 domy w  sąsiedz­
twie hotelu „Sem iram is“ zostały 
uszkodzone.
.P rz y  udziale wojska i samocho 

dów pancernych w nocy z niedzieli 
na poniedziałek, w ładze brytyjskie 
poszukiwały terrorystów  w dziel­
nicy nadbrzeżnej między Teł Avivem

a J a ffą . Poszukiwano sprawców  
wybuchu, który m ia ł miejsce w  
niedzielę w  Jaffie. K iedy samochód 
ciężarowy, na który załadowano  
dynamlt w skrzyniach po poma­
rańczach wyleciał w powietrze na 
jednej z najbardziej ruchliwych 
ulic Jaffy, wybuch spowodował 
śmierć 14 ludzi, a 98 rannych u- 
mieszczono w szpitalach;

Styczeń czy maj?
Wczoraj w e W rocławiu o godz. 

12-tej w  południe zanotowano 
11° ciepła.

O  godz. 21-e j temperatura pod 
niosła się do- 11,2°C. Wobec po­
wyższego dalsza zwyżka tempe­
ratury jest niewykluczona.

fjf KrilfOWcj Tiway^ "leuióuowcf ĆAjnyts l-iw iua,. l i i  10 UOlilu A r ^  
(na zdjęciu u góry) w- noc z 81 grudnia na 1 stycznia 191/4 r. pow­

stał konspiracyjny parlame nt odradzającej się ■ Polski.

Na kongresie mediolańskim wołano;

»P re c z z  przedstawicielami
ekspansjonistów am erykańskich

RZYM  (API). — W  dniu wczoraj­
szym w Mediolanie nastąpiło otwar­
cie V I Kongresu Włoskiej Partii Ko­
munistycznej.

Togliatti złożył roczne sprawozdan.e 
z działalności Włoskiej Partii Komuni 
stycznej.

•Mówiąc o sytuacji w kraju Togliatti 
oświadczył, że mimo manewrów wro­
gów demokracji, Włoska Partia Ko­
munistyczna nie da się zaskoczyć.

„Będziemy czuwali — powiedział on 
— gdyż wiemy, żę nasi wrogowie, wro 
go wie demokracji, nie siedzą z założo

3 © «  na 272
Głosowanie nad ustawą antyinflacyjna we Francji

LONDYN (Ż). —  Francuskie Zgroma 
dzenie Narodowe podczas porannej de 
baty głosowało nad pierwszym punk­
tem rządowej ustawy antyinflacyjnej.

Przed głosowaniem rzecznicy komu­
nistów i stronnictwa de Gaulle/a o- 
św.adczyli, że będą głosować przeciw 
ko rządowi, natomiast socjaliści l po 
stępowi katolicy, moją poprzeć rząd 
podczas głosowania.

Na posiedzeniu popołudniowym prze

Dunaj wzbiera!
BRATYSŁAW A (PAP). —  W ciągu 

ostatnich godzin zanotowano znaczny 
przybór wody na Dunaju i na innych 
rzekach słowackich. W  Bratysławie za 
rządzono stan pogotowia.

ONZ w Genewie?
GENEW A (PAP). — 10 stycznia przy 

będzie do Genewy generalny sekretarz 
ONZ Trygye Lie w  towarzystwie A - 
drien Pelta, który stoi na czele wy­
działu organizacyjnego. Jak się prze­
widuje, Lie omówi z rządem szwajcar 
skim sprawę zwołania tegorocznej se­
sji Generalnego Zgromadzenia ONZ de 
Genewy*

prowadzono głosowanie nad pozostały propozycji rządowych w sprawie wal 
m* czterema punktami ustawy antyin I ki z inflacją został przyjęty przez Zgro 
fiacyjnej. «■ madzenie Narodowe 308 głosami prze

Według ostatnich .doniesień 1 punkt jciwko 272.

B ila n s  r o lra  f to h o ju

500.000 poległych
z Iriny zachłannych imperialistów anglosaskich
PARYŻ (API). — W  drugim roku po 

zakończeniu krwawej wojny i  hitle­
ryzmem zginęło, jak oblicza jedno z 
pism francuskich, nie mniej niż oko­
ło 500.000 ludzi.

Są to ofiary mniej lub więcej zama 
skowanej polityki imperialistów anglo- 
amerykańskich.

W  wojnie domowej w Chinach zgi­
nęło ponad 200.000 ludzi. W  walkach 
w Grecji padło co najmniej 20.000 za­
bitych.

Rzezie w Pendżabie na granicy Pa­
kistanu i Indii pociągnęły za sobą 
śmierć ponad 15.000 osób.

Zamach holenderski na Indonezję po 
zbawił życia około 10.000 ludzi.

W  Indochinach padło 30.000 Franou 
zów 1 Vłetnemczyków.

Francuska o pacyfikacja na Madaga­
skarze pociągnęła aa sobą kilka tysię 
cy crfia*.

W  Palestynie zginęło, jak obliczają, 
około *3.000 Żydów i Arabów.

Straty, jakie poniosła ludzkość w cią 
gu roku 1047 równają się mniej wię­
cej stratom, poniesionym przez Fran­
cję, w  ciągu 15 lat wojen napoleoń­
skich.

Grób 2 tys. więźniów
odkryto w Belsen 

H A M B U R G  (H ) .  W  obozie kon­
centracyjnym w  Belsen odkryto no 
wy m asowy grób, w  którym przy­
puszczalnie znajduje śię około 2 
tys. zwłok. Odkrycia tej masowej 
mogiły dokonali niemieccy robotni 
cy. Istn ieje możliwość, że odkryte 
będą dalsze masowe groby pomor 
dawnych więźniów obozu w  Belseoi.

nymi rękami. Przygotowują się oni dą 
wielkiej ofensywy. Ostrzegamy, że ma 
my się na baczności I że nic nas nie 
zdoła zaskoczyć".

Oświadczenie Togliatti‘ego. że> głów  
na partia w  obecnym rządzie włoskim 
— partia chrześcijańsko -  demokra­
tyczna premiera de Gasperi jest par­
tią amerykańską, powitała sala okrzy­
kami:

„Precz z przedstawicielami ekspan­
sjonistów amerykańskich".

„Amerykańska partia de Gasperi 
przy pomocy hierarchii kościelnej — 
mówił dalej Togliatti — współpracuje 
jak najściślej' z imperialistami w Sta­
nach. Zjednoczonych. Partia tą. która 
uważa się za „najbardziej włoską par­
tię we Włoszech", jest w rzeczywisto 
ści bardziej amerykańska, niż republi 
kanie czy demokraci w Stanach /jed­
noczonych, pragnie się bow;em przy­
podobać swym mocodawcom i obawia 
się utraty ich względów.- Cała wioska 
klasa robotnicza występuje jak najo­
strzej przeciwko sprzedawaniu na ra 
ty Włoch kapitalistom amerykanek ;m".

»LfSt gończy«
Zaginęło 
12 wagonów tai 

P A R Y Ż  (A P l)  Francuska po­
licja prowadzi obecnie śledz­
two w  sprawie „zaginięcia" 12 
wagonów ja j wyekspediowanych 
z Amsterdamu do Paryża w o 
kresie świąt Bożego Narodzenia 

N a 17 zamówionych wagonów  
do miejsca przeznaczenia przy­
było tylko 5.

Blisko 5 milionów ja j zaginę­
ło w  niewiadomy sposób, a tylko 
20.000 sztuk rozsprzedano po ce­
nach ustaImu0lHujw^ez komitet 
cen na

Z a g o d n a ­
lazł siędziub ią  rzeczyVkoMfą na 
czarnym^rynku, tggjzie rbżfcprzcda 
wany « y l  bo 40 frapkóvt ta

JEL
NSK



Aferzyści papierowi przed sądem

M m  z oszusta na akcje, wmoitza
ftifA>o#«i#C2 ^ o i « / s f c f e 9 0  P S L

Ł Ó D Ź  (P A P ) Przed W ojskowym  
Sądem  Rejonowym w  Łodzi sozpor 
częła się rozprawa przeciwko w in ­
nym  w  wielkiej aferze papierniczej, 
Dolewskiemu i. wspóloskarżonym.

N a początku rozprawy wyjaśnię-, 
nia składają: główny oskarżony i
Stanisław Dolewski, kupiec i w ła - ' 
ściciel hurtowni papieru w  Pozna­
niu, osk. Jan Kozieł b. dyrektor 
Banku Handlowego, osk. M arian Ku  
chowski urzędnik, osk. W itold Bie­
drzycki pracownik PCH, osk. Zbi­
gniew  Romańczuk naczelny dyrektor 
fabryki papierów w  Fordonie oraz 
osk. Edmund Szprlnger kupiec w  
Poznaniu.

Następnie odczytano akt oskar­
żenia, który stwierdza, że po odzy­
skaniu niepodległości obóz demokra 
cji postawił przez sobą, jako naczel 
ne zadanie odbudowę kraju. E le­
menty obszarnicze l  w iełkokapita-; 
listyczne wystąpiły wtedy przeciw­
ko ustrojowi demokratycznemu pań  
stw a i jego politycznym, wojsko­
w ym  i gospodarczym podstawom. 
A kcja ta prowadzona jest też przez 
próby sabotażu w  dziedzinie gospo­
darki narodowej.

Akt oskarżenia mówi dalej, że w 
przemyśle papierniczym powstała gru­
pa uprawiająca sabotaż. Grupa ta 
wspierała finansów® ruchy rekcyjne z 
M ikołajczykiem  na czele. Suma trzech 
m ilionów zdobyta przez osk. a Dolew-1 
skiego na skutek przestępczej działal­
ności została wpłacona do kas PSL.

Akcja sabotażowa naruszyła plan pro 
dulcej i  papieru. ,

Następni*- akt oskarżenia szczególo-1 
wo charakteryzuje przestępczą działał 
ność poszczególnych oskarżonych.-

Dolewski przydzielił sobie ponad 60 
proc. wyrobów papierniczych z rem a-; 
nentów poniemieckich na Dolnym Slą- i 
sku. Wspólnicy oskarżonego za ułat­
wienie tego oszustwa otrzymali po kil ,j 
kaset tysięcy złotych.

Osk. Romańczuk przydzielał jako

■pracowpik PCH w Łodzi otelegalnie 
papier Dplewskiemu, za. co otrzymał 
półtora miliona złotych.

JPapięr ten sprzędat DzJewski hur­
townikom po cenach od 100 —  500 
proc. wyższych od ceny obowiązującej.

Dolewski w  porozumienia. | na pole­

cenie dyrektora Banku Handlowego 
Kozieła pobrał na swe o9?ukańc2fe trans 
akcje 24 m iliony złotych kredytu. 
Część tego kredytu przekazał Dojew- 
ski PSL  na fundusz wyborczy.

Po odczytaniu aktu oskarżenia, roz­
prawę przerwano do 7 bm’.

linii u Randzie
LONDYN. (A P I). Prasa londyń­

ska komentuje obszernie wytworzo­
ną sytuację w Grecji. Wiadomość, 
że rząd brytyjski postanowił „na- 
raz'e“ nie wycofywać żołnierzy an­
gielskich z Grecji wywołała. wiel­
kie zaniepokojenie w ■ narodzie an­
gielskim . „DaUy Express“  oświa­
dcza, że jeżeli istotnie dano zapew­
nienie Stanom Zjednoczonym, że 
wojska brytyjskie pozostaną w Gre 
cji na czas nieograniczony, to nie 
zyska ono aprobaty narodu angiel­

skiego. Należy je bezzwłocznie a nu- 
Iowa 6.

Dzienniki paryskie potępiają 
również akcję zbrojnego popierania 
monarćho-faszyśtowskżego rządu w 
Grecji. Potępia się przy tym wysył­
kę do Grecji amerykańskiej piecho­
ty morskiej. Na wodach Morza 
Śródziemnego znajduje się w tej 
chwili jeden amerykański lotnisko­
wiec, trzy krążowniki i  10 torpe­
dowców.

Trzecia rocznica wyzwolenia
W A R S Z A W A  (P A P ) Poczynając

0 dnia 12 stycznia przypadają rocz­
nice wyzwolenia Ziem Polskich od 
W isły po Odrę i Nysę Łużycką przez 
zwycięską ofensywę Arm ii Czerwo­
nej wraz z W ojskiem Polskim.

W  związku z  tym w  datach od- 
| powiadających dniom wyzwolenia  
każdej miejscowości odbędą się w  
nich kolejne obchody.

W  miejscowościach, które zosta­
ły  wyzwolone przed 12 stycznia 1945 
r., jak woj. Lubelskie, Białostockie
1 Rzeszowskie obchody odbędą się 
również 17 stycznia, w  rocznicę wy  
zwolenia Warszawy.

W  miejscowościach wyzwolonych 
po 17 kwietnia, w  Szczecinie i W ro

ciawin odbędą się w  dniu przekroczę 
nia Odry i Nysy Łużyckiej.

P r o b l e m u  l i n i a

Nowa misja de Gaulle* a
W  ubiegłą niedzielę po dłuż­

szym milczeniu znowu odezwał 
się de  . Gaulle. Tym razem w  
Saint Etienne. Przemówienie ge­
nerała było tym razem skierowa 
ne wyłącznie do'robotników te­
go przemysłowego miasta.

W  czasie ostatnich wielkich 
strajków okazało się, jaką silą 
dysponuje Generalna Konfedera 
cja Pracy (CGT). Nic więc dziw­
nego, że "natychmiast po zakoń­
czeniu strajków pierwszym dą­
żeniem rządu Schumana i jego 
mocodawców było złamanie jed­
ności C G T  przez utworzenie frak  
cji, powolnej rozkazom Quai 
d‘Orsay.

W  tym właśnie celu przybył 
do Paryża Dułles. W  tym celu 
uwijał się po Francji mister 
Brown. Wysiłki tych dwu i dzie­
siątków mniej znanych emisa­
riuszy ukoronowało utworzenie 
t. zw. Force Ouvriere, prawico­
w ej frakcji CGT. Co się jednak  
okazało? Force Ouvriere zdołało 
zgromadzić pod swoimi sztanda­
rami zaledwie 400,000 robotni­
ków.

Jak zwykle w  powojennej hi­
storii Francji, kolej tym razem  
przyszła na de Gaulle‘a. Czego 
nie dokonał Dulles ani Brown, 
dokonać miał generał. Z  kolei je

mu w  udziale przypadła mało z *  
szczytna funkcja rozbijacza 
CGT.

De Gaulle nie skąpił W  Saint 
Etienne przyrzeczeń robotnikom, 
pragnąc zdobyć ich sympatię. N ie  
mógł zataić jednak, że partia jego 
będzie popierała jedynie te ko­
mitety robotnicze, w  skład któ­
rych wejdą nie tylko przedsta­
wiciele pracowników, a le  i  pra  
codawców.

De Gaulle w  charakterze orę­
downika praw  świata pracy— to 
brzmi dość niezwykle. To zna­
czy, że walka się nie skończyła, 
że po groźbach i po strzałach w  
Marsylii i Paryżu stosuje się 
inne metody, pochlebstwa i prze 
kupstwa. Wszystkie w iodą jed ­
nak do tego samego celu: do osła 
hienia frontu robotniczego, do 
utorowania drogi obcym kapita­
łom i obcym interesom.

A  co na to robotnicy Francji? 
Wystarczy popełnić jedną niedy­
skrecję: rząd francuski skoncen­
trował w  nocy z soboty na nie­
dzielę w  Saint Etienne znaczne, 
oddziały policji, których zada­
niem było zapewnienie bezpie-; 
czeństwa de Gaullełowi i uczestnii 
kom zgromadzenia.

Fakt ten m ówi sam za siebie*.
. \&eg} |

Anty amerykański rząd
I & € * w s ś a ł  w  C h i n a c h

PARYŻ. (P A P ). Agencja France 
Presse podaje z Hong Kongu, że 
utworzono tam oficjalnie chiński 
rząd opozycyjny. Na czele tego 
rządu stanął marszałek Li-Czai- 
•Sun, zaś najbliższymi jego współ­
pracownikami są generał Liu-Ya- 
Tse. -— dowódca 19 armii chińskiej 
oraz Szeń-Czun-Ju yj§igprzywodęa 
grupy „ocalenia narodowego”.

Czcfźf»cjr fforaocjptfe

zwołanie konferencji 16-tu państw?
L O N D Y N  (P A P ) Rzecznik Foreign 

Office oświadczył, że W ielka B ryta -

W niewoli dymka 
papierosowego

Istnieją pewne kola w  Euro­
pie, które gotowe są zaprzedać 
zachodnią część naszego konty­
nentu nie za przysłowiową .^mi­
skę soczewicy**, lecz z;v kilka a- 
merykańskicli papierosów.

Europa zachodnia została w y ­
dana na łup amerykańskiego 
dymka papierosowego. Jedna to* 
na węgla niemieckiego kosztuje 
3 papierosy amerykańskie. Cały 
praw ie eksport z Austrii do Ame 
ryki pokrywany jest importem 
papierosów amerykańskich.

Obecnie imperialiści amerykań 
scy wpadli na nowy sposób pa­
pierosowego podboju Europy 
Mianowicie w  południowych sta 
nach Ameryki Północnej przewi 
duje się wielką nadwyżkę pro­
dukcji tytoniu. Są to jeszcze po­
zostałości z lat 1946 i 1947. Otóż 
z  tego tytoniu będą produkowa­
ne masowo papierosy dla N ie­
miec i Włoch. Papierosy dla Nie 
mieć otrzymają pięknie brzmiącą 
nazwę „Freundschaft*1 a dla 
W łoch „Amici“ (czyli papierosy 
;,Przjaźń“ j „Przyjaciele**).

Dodać tu należy, że amerykań­
ski „król tytoniu** James ^orre- 
stal sprawuje jednocześnie funk 
cję ininist ? wojny w  gabinecie 
Trumana. Nic więc dziwnego, że 
jako narzędzie polityki imperia­
listycznej używa... papierosa. O - 
bawiam y się jednak, ic  te papie­
rosy nie będą dla świata fajką  
pokoju. Wierzymy również, że 
Europa nie sprzeda się tak jak  
dziewczęta niemieckie za kilka 
papierosów amerykańskich. M y) 
ne są nadzieje reakcjonistów ie 
miecklch, że dawne „K raft dureb 
Frcude*' zastąpi obecnie nowe 
hasło „K raft durch Amerikani- 
sche Freundschaft**.

nia i Francja .rozważają stnożliwości 
ponownego zwołania konferencji. 16 
państw europejskich, ktćjfcę zaakcep 
towały t.zw. plan Marshalla.

Rzecznik nie wyjaśnił w  jakim  
celu konferencja miałaby być zwoła 
na i czy odbędzie się ona przed lub  
po rozpatrzeniu przez kongres ame­
rykański planu Marshalla.

Korespondent Associated Press, 
komentując oświadczenie rzecznika 
Foreign Office o możliwości zwoła­
nia konferencji 16 państw stwier­
dza, powołując się na informacje ze 
źródeł angielskich, że miano by na 
niej.r
M Dokonać wymiany poglądów- w  
J drażliwej sprawie warunków  ja ­
kie m ają być narzucone państwom, 
korzystającym z pomocy amerykań­
skiej.

2 Rozpatrzyć działalność komitetów 
technicznych, powołanych ną kon

ferencji paryskiej . w  sierpniu ub. r.

3 Przedyskutować zagadnienia prak  
tycznej współpracy gospodarczej 

zainteresowanych 16 państw.

B. król ruimiAski
Hi Szwajcarii 

GENEWA" (PAP.). — Były król 
Rumunii, Michał, przybył w ponie-l 
działek rano specjalnym pociągiem J 
na granicę szwajcarską w Buehs. : 

Ex-król Rumunii zamierza kilka j 
dni pozostać w Lozannie, a następ] 
nip uda się prawdopodobnie do A-1 
meryki.

Cyfry mówią
o polskiej flocie 

handlowej
W  dniu 1 stycznia 1948 r. pol­

ska flota handlowa liczyła 
42 statki pełnomorskie

Własność Żeglugi Polskiej sta 
nowi 20 statków.

Własność G A L  stanowi 19 stal 
ków.

Własność Polsko-Brytyjskiego  
Towarzystwa Okrętowego stano­
w ią 3 statki.

Tonaż wszystkich statków wy  
nosi 164.000 ten.

Posiadamy:
30 towarowców  

S tankowce
C statków towarowo-pasażerskich 

3 statki pasażerskie
Napęd motorowy posiada:

13 statków
Największy z polskich statków  

„Batory** jest statkiem 7 pokła­
dowym, Posiada najnowocześniej 
sze przyrządy nawigacyjne łącz­
nie z radarem.

Rząd ten jest zdecydowany —  I 
jak stwierdza komunikat —  pro-: 
wadzić politykę anty-amerykańską,' 
lecz p robry ty jską i  proradziecką.

MOSKWA (P A P .). — Prasa ra­
dziecka donosi, że Stany Zjedno­
czone uzbroiły jeszcze przed lipcem. 
101C x*. dla Osang Kai Szcka 47 
dywizji. Ostatnio Amerykanie 
przeszkolili i uzbroili jeszcze dal­
sze dywizje zmotoryzowane. Po­
nadto w CUinacliJ znajduje się ar­
mia amerykańska, licząca 100 tys. 
żołnierzy. Rozmieszczenie tych 
wojsk jest następujące:

PIECHOTA MORSKA 
pierwsza -dywizja (1S tysięcy żoł­
nierzy) w Tsiantsińie, Tangu Tsin- 
wandao.

Trzecia dywizji (18 tysięcy żoł­
nierzy) na odcinkach kolei Pekin— 
Tsiantsin. Tangszang, Tangu i na 
odcinku Tsiantsin Dzienting.

Szfrta dywbui '  (15 tys. żołnie­
rzy) w Tsingtau.

, LOTNICTWO MORSKIE 
pierwsza eskadra w Tsingtau, dru­
ga i trzecia-eskadra w Pekinie.

, M ARYNARKA WOJENNA 
siódma flota amerykańska na Pa­
cyfiku, składająca się ze 157 okrę­
tów (15 tys. marynarzy i pS  f  
żołnierzy piechoty morskiej) w róż 
nyck portach chińskich, głównie w 
Tsingtau i  Tsingwantau.

Poza tym znajduje się Chinach 
ponad

10 TYSIĘCY OFICERÓW 
AM ERYKAŃSKICH 

w char akt'erze doradców wojsko!• 
wych.

Wszystkie te wojska biorą udzia | 
pośrednio lub bezpośrednio w dzi.i 
łaniach wojennych po stronie a r­
mii Kuomintangu. Mimo tej ogrom 
n‘ej pomocy, wojska Czang - K a i - 
Szeka ponoszą klęski na wszyst - 
•kich frontach.

Sytuacja ich jest obecnie ciężka!,

Krwawe represje
u j  Indonezji

M OSKW A (PAP). — Agencja Tass d > 
nosi z Bata wid, że sytuacja w  Indonc - 
z ji uległa ostatnio znacznemu zaostrzę 
niu. Przygotowuje się nowa ofensywa 
przeciwko republice indonezyjskie j.

Premier holenderski, który bawi 'n 
Batawi; zamierza utworzyć marionelk o 
we Stany Zjednoczone Indonezji.

Rząd republiki indonezyjskiej oclw o 
lał z Jogiakarta członków swej deleg a 
cji. Pozostało tam tylko kilku przed -  
stawicieK rządu republikańskiego, i dl a 
utrzymania kontaktu z komisją trzech 
mocarstw.

W  całej okupowanej Indonezji woj ­
ska holenderskie stosują krwawe repejc 
sje.

Tajne składy niemieckiej amunicji
w ykryto CzechosSowucji

PKAG A (PAP.). — 'Czechosło­
wackie ministerstwo spraw we­
wnętrznych opublikowało komuni­

kat o wykryciu w różnych częś-

Z tamte/ strony Karkonoszy

Światło dla artystów

tiO W O  POI,SKIB Nr 6 Sir. 2

Władzc słowackie wystąpiły z 
inicjatywą goduą naśladownictwa. 
Przeprowadzając, skrupulatnie o- 
graniczcnia w zużyciu energii elek 
tryczndj. postanowiono wyłączyć 
od obowiązku stosowania ograni' 
czeń wszystkich uczonych i arty­
stów słowackich, będących człon­
kami rady 'artystycznej i nauko­
wej. ,

Czyż nie można by przyznać ta­
kich ułatwień, również i polskim 
artystom i literatom?

*  *  *

W roku 1918 produkcja wyro­
bów tytoniowych, w Czechosłowa­
cji osiągnie poziom przedwojenny. 
Wolny handel nic będzie jednak 
odraza wprowadzony choćby ze 
względu na to, że jednocześnie w j 
Niemczech odczuwa Się wielki brak  
papierosów i  czeskie wyroby ty­
toniowe 6lałyby się przedmiotem 
przemytu.

Produkcję papierosów «•*"■. jj 
dzianą planet

ubiegły osiągnięto jiuż w drugiej 
połowie listopada.

Dla zobrazowania rozwoju, czes­
kiego przemysłu tytoniowego parę 
cyfr:

Przed wojną w dwudziestu fa­
brykach czechosłowackiego mono­
polu tytoniowego pracowało S.GOO 
robotników, obecnie w siedmiu jest 
zatrudnionych 3.013 robotników. 
Program produkcji na rok IM® 
przewiduje zwiększenie o 30% 1

' -s-tnnii. nowych gatunków

ciach kraju tajnych składów «Mi- 
teriałów -wybuchowych i amun/. 
cji pochodzenia niemieckiego. J

Jak wykazało dotychczas prze­
prowadzone śledztwo, materiały 
te zostały ukryte na z góry wy. 
znaczonych miejscach przez ok. 
działy niemieckiej wojskowej siu i. 
by wywiadowczej, pod koniec wos. 
ny i  miały służyć do przeprowa­
dzenia akcji destrukcyjnej na ol>. 
szarze państwa czechosłowackiego.

Świadczy o tym fakt tiójnieszczjc- 
nia składów z materiałami wybu­
chowymi; bronią i amunicją L  
pobliżu niezwykle ważnych obiet. 
tów przemysłowych i komunik^, 
eyjnycli.

Jak stwierdza komunika^ urzę­
dowy, planowana akcja sabotażo­
wa jest dziełem wysicdlonyij, 
z Czechosłowacji Niemców, zwłasz­
cza grupy, skupiającej się woktił 
b. posłu Jnksclia.

I Na polu wewi._ _7.nym rząd opozy- • 
I cyjny zamierza powrócić do polity­
ki Śun-Ja-Tsen, twórcy K-uomintm i 

\gn. \ '■

100.000 armia amerykańska
na pomoc Kuomintangowi
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(Od własnego korespondenta)
Londyn, w  grudniu

Żaden może Inny kra j « • «  przeżywa tak ciężko skutków wojny, jak  
zwycięska- Anglia. Nasz korespondent londyński kreśli barwny obraz 

Obecnego życia w  Anglii w raz z wnikliwą, analizą przyczyn, które do- 
prowadzily W ielką -Brytanię do tego stanu.

Przpmu90tua dieta
ani jednego, ani drugiego?

Przede wszystkim wojna, która 
pochłonęła lw ią  część tych zapasów. 
Po drugie obecna Imperialistyczna 
polityka rządu jego królewskiej mo 
ści.

Zamiast nadać po ukończeniu w o j 
ny swej polityce charakter pokojo­
wy, rząd W ielkiej Brytanii, sekun­
dując Stanom Zjednoczonym, roz­
począł politykę; nic wspólnego z  po­
kojem nie mającą.

Okazuje się, że polityka ta kosz­
tuje bardzo drogo.

ł-go  lipca 1939 r. liczebność an­
gielskich sit zbrojnych; w łączając  
marynarkę i lotnictwo, wynosiła 
pół miliona ludzi. Koszty utrzyma­
nia tych sił stanowiły 6,8 p roc .'bu ­
dżetu państwowego. Anglia  trzyma 
do dziś pod bronią około 1.300.000 
ludzi. Związane z tym wydatki po 
chlaniają 11,2 proc. budżetu pań­
stwowego.
• W  1946 r. okupacja Grecji, Pa le ­
styny, Egiptu i innych kra jów  kosz 
towała Anglię około 300 mil. fun­
tów szterlingów.

W ydatki związane z  utrzymywa­
niem polskich oraz jugosłowiańskich 
oddziałów wojskowych, jak  rów ­
nież kilkudziesięciu tys. b. jeńców  
niemieckich wyniosły w  1946 r. 11 
mil. funtów.

Miliony, miliony i jeszcze raz mi­
liony.

Garstka ludzi, robiąca na tej chur 
chillowskiej polityce kokosy, zaciera 
ręce. Angielskie masy pracujące za­
ciskają pasa.

W czoraj podczas śniadania w  jed­
nej z  pierwszorzędnych restauracji 
na Piccadilly m ój przyjaciel, rodo­
wity Anglik  i londyńczyk, szeptał 
coś przez dłuższą chwilą do schylo 
nego przed nim majestatycznego keł 
nera. K iedy kelner -ł>d<lallł się. przy 
jaciel z  pewną ^Jurną" oświadczył:

—  Zdołałem  go namówić —  aże­
by dał nam dodatkowo ‘|>arę plaster 
lców Chleba.

Aczkolwiek m ija trzeci rok od 
chwili ukończenia wojny, chleb w  
Anglii nadal ją  się w  ograniczo­
nych ilościach. Kiedy wyraziłem  z 
tego powodu zdziwienie, przyjaciel, 
który jest dziennikarzem i pracuje 
w  dziale ekonomicznym jednego z 
największych londyńskich dzienni­
ków , odpowiedzią:

—  Tak  samo jest z masłem, m le­
kiem, serem, mięsem i innymi arty 
kulami. M ogę ci powiedzieć zupeł­
nie ściśle: dziś ludność angielska o - 
trzyntuje tych prdduktow przecię­
tnie około 70% mniej niż przed woj

ną- ■. H i—  Jesteście, więc, na diecie —- 
uśmiechnąłem się.

—  Owszem! N a  przymusowej.

Funt już nie jest walutą
A nglia  pod względem zaprowian- 

towariia nigdy nie była krajem  sa­
mowystarczalnym. Od czasu wojny  
datuje się znaczne powiększenie wy  
dajności gospodarki wiejskiej. Tym  
niemniej jej własna produkcja po­
kryw a zaledwie 29 procent konsu­
mowanego chleba, 10 proc. masła, 
około 50 proc. świeżego mięsa oraz 
około 30 proc. cukru.

__  Przed wojną importowaliście
brakujące ilości tego wszystkiego z 
innych krajów . Możecie, przecież ro 
bić teraz to samo —  odpowiedzia­
łem przyjacielowi, kiedy przytoczy! 
m l te cyfry.

—  Z  tym importem jest teraz tro 
chę inaczej, niż było. Daw niej za 
te artykuły, które importowaliśmy 
z Kanady, Australii i Zw iązku P o -  
łudniowo-Afrykańskiego, płaciliśmy 
bardzo tanio i naszą walutą. Dziś 
artykuły te 'grubo podrożały. A  co 
najgorsze, sprzedawcy żądają ~ l 
nie, nie funtów szterlingów, lecz  
„waluty" to zn. dolarow.

Po chwili milczenia dodał z gorz­
kim uśmiechem:

—  Bo nasze funty już nie są daw  
niejszą pełnowartościową walutą  
światową.

Co spowodowało, że Anglia, któ­
ra  przed w o jn ą posiadała olbrzymie 
zapasy złota i dolarów, dziś nie m a

—  Stany Zjednoczone dały wam  
pożyczkę w  wysokości 3750 mil. doi. 
Przypuszczam, że tej olbrzymie; 
kwoty wystarczy na zaspokojenie 
wszystkich waszych potrzeb na k il­
ka ładnych lat.

Roześmiał się szyderczo.
—  Musisz wiedzieć, że z tą po­

życzką Amerykanie po prostu na­
bili nas w  butelkę.

—  A  to w  jaki sposób?
—  Zaraz ci wytłumaczę. N ajp ierw  

z przyznaniem pożyczki Am eryka­
nie celowo ociągali się jak  najd łu­
żej, doprowadzając nas do tego, że 
otrzymaliśmy pożyczkę ha ' niezmier 
nie ciężkich warunkach. Natych­
m iast po przyznaniu pożyczki rząd  
U S A  skasował kontrolę cen. Wszyst 
ko poszło od razu w  górę. Bawełna  
o 60 proc, drzewo o  100 proc., pśze 
nica o  67 proc. itd. Wskutek tego 
Anglia  wyda ła  pożyczone pieniądze 
na amerykańskie zakupy znacznie 
prędzej,- niż przypuszczała, kupując 
oczywiście mniej, niż planowano. 
N a  1 sierpnia z  olbrzymiej sumy 
3750 mil. doi. pozostało nam tylko 
400 m il, których nam zresztą nie 
wypłacono, ponieważ nasz rząd nie 
dotrzymał jednego z warunków  po­
życzki. M ianowicie zaprzestał w y ­
miany funtów szterlingów na dola­
ry. Sam fakt postawienia nam takie 
go warunku świadczy najlepiej, że 
Stanom Zjedn. chodzi o doprowa­
dzenie Anglii do kryzysu finanso­
wego.,

Kiedy wyszliśmy z restauracji za­
padał zmrok. Obejrzałem  się nieco 
zdumiony: Piccadilly bynajmniej
nie tętniła życiem, jakie tu zwykle 
o tej. porze dnia wrzało.

Inaczej wygląda ją  ulice. Inaczej 
wygląda Londyn. Inaczej w ygląda  
cala Anglia. Przechodzi ciężką cho­
robę. K . K  -ski. * i

Amh. Lebiediew składa życzenia Prezydentowi R.P. w imieniu ciału 
dyplomatycznego.

V.-min. Obrony 'Narodowej gen. Spychalski składa życzenia nowo­
roczne Prezydentowi R.P. w imieniu Wojska Polskiego.

KSIĄŹKi NADESŁANE
JOZEF IG N A C Y  KRASZEW SKI —  

„Historia o Jonaszu Korczaku i o pięk 
ncj mieszmkówiłac‘% —  powieść z cza­
sów Jana Sobieskiego. Warszawa, —  
194-7, 25 tomy, —  zł. 270.

Powieść obyczajowa z końca 17-go

ROZH!AWIAiWV Z CZYTELNIKAMI

P r z y k r o ś ć  P o c z c ie
Zmuszeni- jesteśmy zrobić przy­

krość Poczcie podając treść listu 
naszego Czytelnika, zwracającego 
się do nas o radę:

„Dzięki dziwnemu zbiegowi oko­
liczności stwierdziłem, że z urzędu 
pocztowego na Sępolnie Nr 9 skra­
dziono paczkę, przysłaną do mnie 
zza ganicy. Po prostu ktoś sfałszo­
wał mój podpis i zaopiekował 
się moją paczką.,

O -wypadku tym dałem znać na 
V I  komisariat M.O., który areszto­
wał dwóch pracowników, lecz po 
2 dniach zwolnił ich. Na tym się 
skończyło.

Co mam teraz robić, dokąd się 
udać, żeby to odniosło skutek?

Od dłuższego czasu stwierdziłem 
z niepokojem, że paczki przestały 
docierać do moich rąk. Do lipca 
b.r. przychodziły tak regularnie i 
szybko, że zachwycony byłem wspa 
niałym funkcjonowaniem naszej 
poczty. Lecz nagle wszystko się 
urwało. Od lipca do połowy listo 
pada żadna paczka do mnie nie do 
śzja. Nawiązałem łączność z wysy 

łającymi i stwierdziłem, że zagi­

nęło mi 7 listów poleconych, z tych
i  w formie d wilk iłowych paczek, 
które przedtem dochodziły nieraz 
w przeciągu 5 dni.

Zwróciłem się do naczelnika od­
działu poczty z prośbą o przejrze­
nie raportów za okres ostatnich 5 
miesięcy, przypuszczając że może 
-znów natrafię na fakt sfałszowa­
nia mego podpisu. Naczelnik mi 
oświadczył, że musiał by tydzień 
na to poświęcić. Listownie zapro­
ponowałem mu swą pomoc. Nie od­
powiedział. Podobno przeglądanie 
raportów przez osoby nie pracują­
ce na poczcie jest zabronione. Ja­
ka więc jest droga legalnej rekla­
macji? Takich błądzących z pre­
tensjami spotkałem na poczcie 
kilku. Sprawa ginięcia paczek nie 
jest sprawą jednostki i interesu­
je ogół społeczeństwa. Jeżeli każ­
dy pokryje swą stratę milczeniem, 
zachęci to tylko złodziei, ośmielo­
nych powodzeniem do dalszych kra 
dzieży. Proszę o udzielenie mi wy 
czerpującej informacji.

B. K.
(Nazwisko i  adres znane redakcji)

Mamy nadzieję, ze Poczta zdśnte 
resuje się tą sprawą, jak intere­
suje się zawsze ilekroć poruszamy 
najmniejsze niedociągnięcia w pra­
cy tej instytucji, udzielając chętnie 
wyjaśnień i rady.

Panu Mazurkiewiczowi:
Za nowe informacje w sprawie 

„Do siego rokn“  (takt) dziękuje! 
my. Nie rozumiemy tylko, • dlacze­
go nasze wyjaśnienie, poparte moc 
nymi argumentami, ma być ko­
niecznie „mylną próbą wytłuma­
czenia", natomiast prawdą ma być 
to. czego Pana „dawniej uczono". 
Równie dobrze może być, że Pana 
źle uczono i należy o tej „nauce" za 
pomnieć. Jeżeli Pan pokaże nam 
w jakimkolwiek poważnym dziele 
naukowym wyraz „dosi" w znacze­
niu przymiotnika „dostatni, dosyt- 
ni, dobry", wypłacimy Panu na­
tychmiast 500 złotych. „Lepiej 
przyznać się do małej pomyłki, ani 
żeli kontynuować błąd" — zupeł­
nie słusznie.

wieku, o dramatycznych perypctkyrh 
miłosnych, biednego, szaraczkowego 
szlachcica i posażnej jedynaczki z moż 
nego domu.

W  olbrzymim dorobku literac. K ra­
szewskiego —  utwór ten wyróżnia się 
plastyką w kreśleniu galerii postaci po 
wieśćiowych oraz niezwykle żywą, nie 
mai sensacyjną akcją.

HENRYK SZYPER —  „Adam Mic­
kiewicz, poeta i człowiek czynu". Za­
rys popularny. Spółdzielnia Wydawmi'  
cza „Czytelnik", 1947. Str. 244,—Zł 450.

Niezwykle ciekawy zarys monogra- f 
ficzny, ujmujący w  wielkim skrócie. 
całość życia i działalności największe 
go polskiego poety i walczącego dzia- i 
la cza demokraty. Przedmiotem specjał) 
nego zainteresowania autora jest ostat i 
ni okres życia Mickiewicza, tło społecz [ 
ne ł stanowisko-poety jako publicysty 
i polityka.

DĄBROW SKA J., PETR U SEW ICZO -. 
W A  E. —  „Geografia „zspodarcza Eu­
ropy i wybranych państw pozaeuropej 
skich". —  Spółdzielnia Wydawnicza 
„Czytelnik", 1947. Str. 278. —  Zt. 330.

Podręcznik dla. gimnazjów ogólno-j 
kształcących i zawodowych.

Zwięzły podręcznik zatwierdzony : 
przez Ministerstwo1 Oświaty do użyt­
ku szkolnego na rok 1947/48. Mate-| 
rial dotyczący stosunków gospodar-1 
czyoh ’ rozszerzony i zaktualizowany. 
Uwzględniono zmiany zaszłe w  struk­
turze gospodarczej i społeczno -  poili 
tycznej Niemiec, Austrii, Węgier, Ku 
munii, Z.S.R.R, i Włoch.

(List z Londynu)
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Życzenia noworoczne

Komentarz sportom?;

S portowy Wrocław przeżył 
wczoraj chwile niemiłego roz 

czarowania. Wiadomo — ulubie­
niec wrocławskiego ringu ‘Ryszard 
Waluga poniósł w Wałbrzychu po­
rażkę z Dominiakiem. Wiadomość 
ta była o tyle przykra, że, jak wia 
domo. ostatnio Walugę wyznaczo­
no jako rezerwowego do reprezen­
tacji Polski na mecz z Węgrami- 
oraz zaliczono do kadry przedolim 
pijskicj. Podobny los spotkał zresz­
tą i kilku innych „olimpijczy­
ków". Rewelacja Poznania w wa­
dze lekkiej Adamski I  na meczu 
Warszawa — Poznań w Radomiu 
zremisował tylko z Żórawskim.

F A T A L N Y  SEZON. 
Wrocław posiada wielu sportow 

ców zaliczanych - do kadr przed-

olimpijskich. Z początkiem sezonu 
nie można się byłe tego wcale spo­
dziewać, a tymczasem: z lekkoatle­
tów w Olsztynie przebywają: A-
damczyk, Małecki I I ,  Dotzauer, z 
bokserów pojadą do Dziekanki: 
Kurowski I I ,  Szczepan i Walu- 
ga, z hokeistów z pewnością już 
do St. Moritz pojedzie Palus (po­
mału Wrocław uważać zaczyna te­
go hokeistę za swego zawodnika), 
na obozie koszykarzy przebywa 
Cinpryk — pewnego rodzaju spor­
towy fenomen grający w kosza w 
AZS-ie Kraków, w ping-pongu w 
Społem, a w piłkę nożną w „Oa­
zie1*.

J uż od paru dni jesteśmy w ro­
ku przedolimpijskim. Niektó­

rzy szlifować będą mogli jeszcze 
swą formę przez parę miesięcy, in--

ni, jak hokeiści i '  narciarze już 
31-go stycznia wyjadą do St. Mo­
ritz. Szkoda to wielka, bo właśnie 
ci, którym bardzo potrzebna 
jest poprawa formy, muszą wyje­
chać niemal bez przygotowania. 
Dotyczy to oczywiście hokeistów, 
którzy w tym sezonie mają za so­
bą zaledwie trzy ( ! )  mecze. I  czy 
to w ogóle można nazwać sezo­
nem? Co większe kluby przygoto­
wują, organizują mecze, drukują 
afisze, sprowadzają zamiejscowe 
drużyny, dziennikarze sportowi cie 
szą się, że przynajmniej jedną im­
prezę będzie można w niedzielę o- 
glądać. A  tymczasem...

— H allo! Katowice? —  krzyczy 
my w słuchawkę — jaki wynik me 
czu Śląsk — Kraków?

— Nie odbył się — odpowiada 
krótko Śląsk.

— H allo! Warszawa? Jak wy­
padł turniej hokejowy Legii?

— Wcale nie wypadł. Deszcz le­
je jak z cebra. W  Warszawie ani 
jednej imprezy.

PO W RACAM Y .
DO P IŁ K I  NOŻNEJ.

-To prawdziwa rozpacz. Koniec 
końców i w zimie trzeba sznkać 
„szlagierów" w niezawodnej nigdy 
gałęzi sportu — footbalu. A  właś­
nie Śląsk melduje sensację: w  pu­
charze piłkarskim „sportu" trzech 
okręgów AKS  poniósł klęskę ze 
Zgodą Bielszowice 1:2 (1:1). To 
już drugi ligowiec w tym pucharze, 
który został wyeliminowany przez 
zupełnie nieznany klub. Po Polonii 
Bytom przyszła kolej na AKS. Z 
szeregu ligowców trzyma ślę je­
szcze Ruch i Rymer. Te „B “ i 
,,C“ - klasowe zespoły nie tylko 
biją na łeb na szyję arystokrację 
polskiego footbalu, w dodatku cała 
Polska interesuje się w niedzielę 
wynikami „Świtów", „Zgód", „Jad 
wig“ , „Kopalni" it.p. Który z 
tych klubów przypuszczał, że ko­
muś dajmy na to w Łodzi zależeć 
będzie na jego zwycięstwie i że 
bramki strzelone w takim meczu 
podreperować będą mogły finanse, 

i jakiegoś wściekłego gracza w tota­

lizatora. Podobno narzekania na (' 
wstawianie do kuponu ligi angiel- . 
skiej zupełnie już ustały. Polski | 
ekspert sportowy woli już stawiać 
ua jedenastki Albionu, choć nie po­
trafi wymówić za Boga ich właśei- j 
wej nazwy, aniżeli na zespoły ślą- I 
skic, które w dodatku potrafią bić I 
największych faworytów.

J ak tak dalej pójdzie, to chyba | 
i Dolny Śląsk powróci do p ił-11 

ki nożnej i  przestanie śnić o nar i 
tach czy hokeju. Krytyczną sytua- 
cję w ogórkowym sezonie zimowym ' 
wyratuje może Karpacz.' Według | 
meldunków stamtąd, spadł w nie- I 
dzielę śnieg i mróz waha się w I 
granicach 12 stopni C. Spowodo- i 
wało to, że Dolnośląski OZHL j 
ignorowany zupełnie przez niebio-1 
sa, urządzi w Karpaczu turniej I 
hokejowy o mistrzostwo klasy A. 
Jest to jedyny sposób uratowania 
straconych już czterech turniejów.!

J. J.
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Wszyscy powinniśmy 
j być milicjantami 
■ Onegdaj byłem świadkiem ta­
jniej sceny: do przy czepki tram­
w a ju  N r 7 zaraz w  rynku weszła 
krupa wyrostków od 14-stu do 
|8 —  lat. Było ich sześciu czy 
siedmiu. N a  żądanie nabycia b i­
letów odpowiedzieli ironicznymi 
lśmiechami. Energiczna konduk­
torka zatrzymała wóz i wyprosiła  
rjalą bandę. Niewiele to pomogło. 
Zaledw ie tram waj ruszył, niepo 
sądani pasażerowie pojaw ili się 
oąowu: jedni w  pierwszym w o- 
sie, gdzie był snąć łagodniejszy 
konduktor, drudzy na buforach,
* na schodkach przy samym w ej  
iiciu. N a  każdym przystanku ze­
skakiwali z wozu, ale gdy tylko 

'tramwaj ruszył, czepiali się w a ­
gonów i tak dojechali szczęśli­
w ie aż do przedostatniego przy- 
utanka, drwiąc sobie z wysiłków  
konduktorki.
i N ie ten fakt jest w  danym wy  
>adku najważniejszy, lecz zacho­
wanie się publiczności. W  tram­
w aju  jechali młodzi mężczyźni, 
iparu wojskowych. N ikt nie po­
spieszył z pomocą konduktorce, 
nie słyszałem ani jednego słowa 
potępienia pod adresem zuchwa­
łych łobuzów. W  najlepszym wy  
nadku —  absolutna neutralność. 
A  były też wypadki „neutralno­
ści życzliwej", ale w  stosunku 
do łobuzów. Niektórzy uśmiecha 
i się do nich, wymieniali dow- 

; cipuszki, ostrzegali o  zbliżaniu 
śię konduktorki, służyli im radą.
* N ie mogłem się na ten widok  
ipędzić ponurym refleksjom: je­
steśmy społeczeństwem straszli- 
jsvie niezdyscyplinowanym. Naru  
gżenie porządku publicznego w  
piały dzień —  to d la nas zaba­
w a, w  najlepszym wypadku coś, 
:o nas nie obchodzi. I  dopiero 
fciedy te same łobuziaki po paru 
iatąch zdejmą komuś palto i bu- 
nty w  ciemnym zaułku i każą so- 
i>ie podziękować, że się obeszło 
bez „mokrej roboty" —  wtedy do 
epiero jest krzyk i płacz.
0 I  tak będzie, póki nie zrozu­
miemy, że wszyscy powinniśmy 
.być milicjantami.
■ ■  SĘK

il/«e złota lecz a ża rn o  niedziela

(Mg.) — Książka jest jednym z 
najmilszych i najbardziej popu­
larnych upominków, dawanych 
przy różnych okazjach, a już gru­
dzień jest tradycyjnie miesiącem 
wzmożonego ruchu w księgarniach 
z racji przypadającej w nim 
Gwiazdki i św. Mikołaja. Zwykle 
w okresie przedświątecznym w 
księgarniach panuje niesłychany 
tłok, stosy książek znikają szybko 
z księgarskich półek, by znaleźć 
się pod choinką, jako zawsze miłe 
i pożądane podarunki gwiazdko­
we.

W  tym roku - jednak Gwiazdka 
za wiodła nadzieję księgarzy. Kuch 
przedświąteczny w księgarniach 
wrocławskich był niepokojąco sła­
by,1 podobno nawet dużo słabszy, 
nlz w roku ubiegłym'. ..Złota nie­
dziela" święcona -przez inne skle­
py szalonym .wprost ruchem i dzie 
sięciokrotnie zwiększonym obro­
tem dziennym, bardzo słabym e- 
chenw odbiła się w księgarniach.

K  f  M  f  B  
1948 r.

Dziś obchodzimy święto trzecłl 
wyjątkowych króli, Kacpra, Mel­
chiora i  Baltazara, którzy boso 
poprzez piaski pustyni wędrowali, 
aby złożyć hołd i dary nowonaro- 
dzoneni u dziecięciu.

W  dzień ten tradycja ustaliła 
wypisać poświęconą kredą na 
drzwiach wejściowych mieszkania 
trzy litery w porządku widocznym 
w tytule.

M a r in mławskie M ro iy
Jaki jest powód tego smutnego 

i mocno żenującego dla nas zja­
wiska? Czyżby wrocławianie aż tak 
mało interesowali się literaturą? 
Bo chyba nie -brak pieniędzy był te 
go powodem, sądząc po dosyć obfi­
tych zakupach, czynionych przez 
mieszkańców naszego miasta w 
sklepach spożywczych. Przed Mo­
nopolem Spirytusowym stały na­
wet dosyć pokaźne kolejki.
. Stosunkowo, największym powo­

dzeniem cieszyła się w okresie świą 
tecznym literatura dziecięca. i to 
bogato i ko lo iw o  ilustrowane 
książeczki dla najmłodszych. Z 
autorów młodzieżowych „szły“  prze 
ważnie stare firmy: Fiedler, Ma­
kuszyński. Wiecznie młoda „Ania 
z zielonego wzgórza" rozeszła s>ę 
po Wrocławiu w wielu egzempla­

rzach, by stać się wierną przyja­
ciółką młodego pokolenia wrócła- 
wianek.

— A  jak szła literatura dla do­
rosłych ?

— Bardzo słabo. Jeszcze jako ta 
ko ostatnie nowości, ale i to w 
bardzo małych ilościach. Widocz­
nie wrocławianie nią lubią czytać.
_ Jak poinformował nas bawiący 

chwilowo Ve Wrocławiu właściciel 
księgarni z Wałbrzycha, sytuacja 
na -prowincji wyglądała zupełnie 
podobnie. W  księgarniach kom­
pletny zastój, trochę literatury 
dziecięcej rozsprzedano przed św. 
Mikołajem i w okresie przedświą 

I teeznym, poza tym nikt się nie in- 
[ teresuje bogato zaopatrzonymi pół 
i kajni księgarń.

Zapotrzebowanie na fachowców spożywczych
mogą pokryć tylko specjalne szkoły spółdzielcze

(Meh) Szkoły Spółdzielcze są składo 
wą ozęścią ruohu spółdzielczego, a ce­
lem ich jest dostarczanie temu rucho 
wi wykwalifikowanych pracowników. 
Wielki brak sił przygotowanych odpo 
wisdnio, tak pod. względem ideowym 
jak fachowym, odczuwają szczególnie 
Ziemie Zachodnie. .

We. własnym więc i dobrze zrozu­
mianym interesie spółdzielni, leży u- 
dzielanie jak najwydatniejszej pomocy 
finansowej . szkolnictwu spółdzielcze^ 
mu.

We Wrocławiu jest czynne Gimna­
zjum i Liceum Spółdzielcze, które o- 
becnie znajduje się w  wyjątkowo cięż 
kiej sytuacji materialnej. Na terenie 
całego kraju, istnieją już koła przyja­
ciół szkół spółdzielczych. Powstaje

także i u nas. Zadaniem jego będzie 
zorganizowanie stałej pomocy finanso 
wej dla. Gimnazjum I Lic. Spółdz. Naj 
odpowiedniejszą formą byłoby Stałe 
opodatkowanie się miejscowych spółr 
dzielni w pewnym stosunku procento­
wym od obrotu.

Chodzi bowiem ó to, by dotacje mia 
ły charakter regularny i ciągły.

.Wszelkich informacji w  sprąwach 
związanyoh z pomocą dla szkoły, moż 
na zasięgnąć w Dyrekcji Gimnazjum 
i Liceum Spółdzielczego przy ul. W or­
cella 9 .'

Sądzimy, że spółdzielnie wrocławskie 
zainteresują się tą jedyną placówką 
szkoleniową i dopomogą jej do szybkie 
go wyjścia z trudnego impasu finan­
sowego. ^

Wypadki... kradzieże

KOMUNIKATY
i PROGRAMY

Teatry
O PERA D O LN O ŚLĄS KA  —  dziś •  

godz. 19-tej, premiera Czeskiej Ope­
ry Narodowej Fryderyka Smetany 
„Sprzedana narzeczona" z udziałem: 
Walerii Jędrzejewskiej, Władysława 
Szeptyckiego, Jona Popiela, Alfreda 
Czopka.

j Protektorat nad^przedstawleniem o- 
bjął Ambasador Republiki Cżesko-Sło 
wackiej p. Józef Hejret.

PA Ń S TW O W Y  TE A TR  D O LNO ŚLĄ 
S K I w sali Teatru Popularnego, d2iś 
godz. 19-ta „Ładna historia11.

TE A TR  „CHOCHLIK** (sala Teatru 
Lalk i i Aktora), dziś, godz. 16-la i 
19-ta „Na Odi$e panie Bobrze**.

Kina
„ŚLĄSK" —  u-1. Gen. Świerczewskie­

go Nr. 87 (amer.)> ..Znak Żorre".

• Kino »SLĄSK«
dziś i codziennie emocjonujący 

film produleeji amerykańskiej

„ZNAK ZORRO"
w rolach głównych: Tyrone Power, 
Linda Darnell.
Wytwórnia: 20th Century Fox. 
Własność: Motion Picture EXport 

Association. K  49-a
Eksploatacja: Film Polski.
?ocz. seansów, w dni powsz. 1C ^  /, 
18 —  20, w  niedziele od godz. H .

„SCALA —  u-L Mikołaja 27 (amer.) 
„Belita tańczy".

Nowoofwarle Kino „ S C A L  A “
ul. M ikołaja 27 *

Dziś Preidiiera
wyświetla ameryk. film rewiowy

B ELITA  TAŃCZY
-w  roli głównej słynna tancerka Be 
lita  i  J. Ellison.

i Pocz. seansów w dni powsz. 10 — 
18 —  20, w niedziele od godz. 14. 
Pród. Monogram Pictures K  49 
Eksploatacja: F ilm  Polski.

.W ARSZAW A" — ul. Fredry 16 (angl.) 
„Spotkanie".

,ODRA" —  ul. Kołłątaja 32 (amer.) 
„Wesoły sublokator1'.

Itofcu*, H«e W-*irOcio.wiu..
L.Nowa placówka naukowa, pówsta 
' we Wrocławiu. Jest nią Zakład Ma 
rlaloznawśtwa Elektrycznego, powo­
lny do życia przez Instytut Elektró- 
2ehniczny Ministerstwa Przemyślu i 
£.ndlu.. Instytut wraz z nowym Za- 
adem ma siedzibę na Politechnice, 
Izie posiada cztery laboratoria.

...48 • szkól powszechnych posiadać 
ja Wrocław w r. 1948. tej chwili 
ąmy 37 szkół. Na szkoły ppwszech- 
L Zarząd Miejski chce wydać w tym 
^ku 2i6 milionów.

•; ...Produkcję gliceryny rozpoczęła we 
Jrocławiu Państwowa Fabryka mydła 
iigliceryny. Będzie to gliceryna tech- 
cczna, a produkcja jej będzie bardzo I

poważna, bo ponad 50 ton miesięcz­
nie.

51.855 zl na Pomoc Zimową wpłacił 
wrocławski oddział Zw. Zaw, Robot­
ników i Pracowników Przemysłu Ga­
stronomicznego i Hotelarskiego. Ten 
sam Związek przekazał 14,440 zł' na 
pomoc robotnikom stajkującym we 
Francji.

...Niesamowita pułapka na przechod 
niów znajduje się na'posesji przechod 
niej z Rynku na ul. Szajnochy i Plac 
Bohaterów Ghetta. Na niewielkim 
podwóreczku panują • wieczorem tak 
nieprzeniknione ciemności, że nie tru­
dno o wypadek. Już upominaliśmy się
0 jakąś lampkę w tym miejscu, bo

1 tamtędy przechodzi moc ludzi. Do 
I tej pory —  na próżno.

Tradycja króla Migdałowego
staropolskie zwyczaje to dzień 

\rzecli K ró li sięgają bardzo daw- 
\jćh czasów. W  pamiętnikach nie- 
żenionego księdza Kitowicza czy- 
\my, jak tciele wagi przyioiązy- 
\ąlj zawsze obywatele dawnej Rze

zy pospolitej do tradycji, łączą- 
ftch się z tym świętem. 
i Oto w dzień Trzech K ró li pieczo7 
tjo zawsze ogromnych rozmiarów 
iernik. na który. cieszyli się już 
f? samej gwiazdki wszyscy młodzi, 
(ie chodziło w tym wypadku wcale

o przetpyboniy smak ciasta, ale o 
jego zdolności wróżbiarskie.

Co roku gospodyni zamykała się 
szczelnie w kuchni, aby .żadne oko 
ludzkie nie widziało je j pracy i 
w wielkej tajemnicy kładła do cia­
sta migdał. Po upieczeniu —  pier­
nik krajayo w kawałki i podawa 
no na stół po skończonym obie- 
dzie. Młodzież ze śmiechem i • żar 
tami wybierała je. Najpierw, jalc 
kazał obyczaj panny, a potem ka­
walerowie. Następnie sprawdza- i 
no, komu przypadł w udziale pier-1 
ńik z migdałem.

Jeśli pannic —  obierano ją uro­
czyście ńd ten dzień królową —  je­
śli kawalerowi —  otrzymywał rów 
nież nominację na monarchę migda 
łowego. Tym szczęśliwym wybrań­
com znaleziony w cicśdc migdał 
wróży niezawodnie, że jeszcze w te­
goroczne zapusty staną na ślub­
nym kobiercu. Tak przynajmniej 
wierzyły ówczesne panienki i wi­
tały wybór królowej z drżeniem 
serca.

Z biegiem czasu tradycyjne wróż 
by migdałowe utrzymały się jedy­
nie jako zabawa dla dzieci. Ob eo­
nie młode panny zaniechały wróżb 
migdałowych, a tylko nasi naj­
młodsi obywatele interesują sify 

Yczy aby mamusia w dniu .Trzech 
K ró li piecze piernik z migdałem,

Groził lokatorom 
rewolwerem

(K i. ) .  --• Dozorca domu przy 
ul. Jana Kilińskiego Nr 21, Waleń 
ty Bogacki wszedł w stanie nie­
trzeźwym do pracowni krawieckiej 
Michała Firera w tymże domu," 
gdzie zelżył słownie właściciela i 
jego pracowników, .wykrzykując: 
,Jb muszę wszystkich swoich wro 
gów pozabijać!".

Następnie Bogacki wyjął z kie­
szeni rewolwer i groził nim Fi- 
rerowi, rodzinie i pracownikom.

| Przerażony Firer pobiegł do są­
siada szewca, Jana Milewskiego, 
prosząc go o ppmoc.

Milewski wezwał wartownika 
„Straży Nocnej", ten zaś — dwóch 
milicjantów. . . .

Po dokonaniu osobistej rewizji 
znaleziono przy Bogackim rewol­
wer z 7-ma nabojami, na który 
nie miał pozwolenia.

Awanturniczego dozorcę odpro­
wadzono do I I  komisariatu M.O.

Rabunek
Wiktor Michałkiewicz wywabił E. Tu 

kiendorf na ul. Sołtysowicką pod pozo 
rem kupienia butów, kttóre miała na 
sprzedaż. Tam ogłuszył ją uderzeniem 
cegły w  skroń, zabrał jej buty i zbiegł 
w stronę stacji kolejowej. Na stacji 
wsiadł do wrocławskiego pociągu —
1 w tym momencie wpadł w ręce orga 
nów M. O. (Jur.)

Nic strażak
W  związku z naszą notatką o urato­

waniu wieszającego się Franciszka Lu 
kasiewicza, Komenda Miejskiej Zawo­
dowej Straży Pożarnej we Wrocławiu 
prosi nas 0 zaznaczenie, że desperat nie- 
był pracownikiem Straży.

J l B M

W czoraj otrzymaliśmy zaw ia­
domienie, że już od 5-go, (ale 
praktycznie biorąc od 7-go, bo 
wtedy ludzie o tym się dowie­
dzą) zacznie się rozdział obuwia  
zakładom, zatrudniającym 4 i 
mniej ósób, oraz innym upraw ­
nionym do odbioru obuwia, któ­
rzy nic podlegają zarządzeniu o 
zbiorowym odbieraniu przydzia­
łu.

Z Hali Ludowej
W  Hali Ludowej skradziono narzę­

dzia stolarskie pracującego tam Ar­
tura Gulczewskiego. (Jur.)

Zwłoki uoworodka 
W  gruzach przy ul. Legnickiej zna­

leziono zwłoki noworodka, które leża 
ły owinięte w poduszkę. Na ciele nie 
stwierdzono żadnych obrażeń, ani śla­
dów gwałtu. Zwłoki przewieziono do 
prosektorium Medycyny Sądowej we 
Wr.ocławiu. (Jur)

Uwaga oporni! —
Okręgowy Urząd Likw idacyj­

ny uzyskał od pełnomocnika A k ­
cji Siewnej 50 samochodów cię­
żarowych do zwożenia mebli i 
urządzeń mieszkaniowych od 
tych posiadaczy mienia ponie­
mieckiego, którzy nie wywiązują  
się z zobowiązań pieniężnych 
wobec O U L  lub też dotychczas 
mienia nie zgłosili.

Samochody przejdą do dyspo- j 
zycji Okręgowego Urzędu Likw i I 
dacyjnego z dniem 10 stycznia. I

Kino »ODR A«
wyświetla wspaniałą kohiedię 

prod. amerykańskiej

WESOŁY SUBLOKATOR
w rolach głównych: Charles Co- 
burn, Joel Mc. Crea, Jean Arthur 
Pocz. seansów w_dmi powsz. 10 —
18 — . 20̂  w niedziele od godz. 14. 
Wytwórnia: Columbia Pictures. 
Własność: Motion Picture Export 

Association.
Eksploatacja: Film Polski. K  49-b

„POLONIA" —  ul. Żeromskiego 53 
(franc.) „Cienie przeszłości". 

„TĘCZA" —  ul. Kościuszki 177 (amer.) 
„Pięciu zuchów".

„FAM A" — Psie Pole (franc.) „Kobie-
I ta sama";'v 1 . - *• 'V  <y

Nocne dyżury aptek
Pod „Chrobrym** -— Św. Wincentego 4t 
Pod „Jeleniem** — Rynek 44 
Bonifratrów —  Traugutta 57 
Pod „Mewami** —  Partyzantów 25

J f a g i Ą - e m  p a  W .k o p & m j U i

A więc już wiosna?
Mój- znajomy Grzegorz miał tej 

zimy pecha. Wynajął wielki' plac i 
miał zamiar urządzić ślizgawkę. 
Był leż wspólnikiem sklepu z przy 
borami do sportów zimowych. 
Przed paru dniami był już bliski 
rozpaczy. Spotkałem go wczoraj. 
P y ł rozpromieniony.

-—  Ubiłem nowy interes... jutro 
moje wózki wyjeżdżają na miasto...

—  Co będziesz sprzedawał? —  
pytam go.

—  Zimowe lody wrocławskie —  
przy takiej temperaturze...

Przyszedł do mnie kot i zwie­
rzył się mi ze swych zamiarów 
matrymonialnych. Oburzyłem się.

—  Spójrz na kalendarz... to do­
piero styczeń...

—  Styczeń, a ja myślałem, że to 
już marzec —  odpowiedział zawie­
dziony kot.

Z  kliniki zwierząt przy ul. W oj­

ciecha otrzymaliśmy sprostowanie• 
Otóż loielkie zwierzęta, jak krowy, 
lwy, konie, wielbłądy it.d. nie 
muszą się fatygować ąż na trzecie 
piętro, gdzie, jest tylko pomieszy 
ozenie dla. psów, kotów i  innych 
kanarków. Zwierzęta wielkie na­
tomiast m ają wygodne boksy na 
parterze:

Zamieszanie wprowadził pewien 
pinczerek, który gdy go prowadzo­
no na trzecie piętro oświadczył, że 
jest „wielkim zwierzęciemcc. Mega­
lomania.' Ale ió już taka choroba 
wrocławska. Tu nawet jamnik 
twierdzi, że był przed wojną psem 
z Góry św. Bernarda.

Lubimy twierdzić o sobie.
—  Jesteśmy więksi, niż jesteś­

my... r
1 wierzymy w to. A le problem 

megalopianii naszych masarnia- 
stcczlcowieżów jest zagadnieniem 
zbyt obszernym. K ledy indziej doA 
wrócimy* GROT.



K ranika WYDARZEŃ
Dolny Śląsk

*  W  styczniu gospodarze gmin: — 
Jordanów, Nowizna i Słupicą (pow. 
Ózierżon-iów). otrzymają 100 aktów hi. 
potęcznyoh. *

*  S2 placówki spółdzielcze w dzler- 
żoniówskim, miały w 1047 roku — 
808.084.574 zł. obrotu.

*  Akeja „K“ na terenie pow Dzier­
żoniów,' będzife definitywnie zakończo­
ną w styczniu, i i&

*  59 .wyremontowanych mieszkań 
» oddała swoim pracownikom do użytku 
komisja mieszkaniowa wałbrzyskiej ko 
palni',, Bolesławy Chrobry-*.
' *  Plaga... srebrnych lisów * nawie­
dziła powiat' wałbrzyski. U jednego z 
osadników żagfyzły one w  ciągu 
kilku godzin — 16 kur. (wd).

Wielkopolska
„M ALTA" RUSZYŁA. W  tych dniach 

... uruchomiono-fabrykę papieru ,iMaltaM 
w  Po2>nąniy». . B^buyka ta powstała w 
roku 1926. Produkowano w  niej papie 
ry drukowe- ''i^^rzewne. Przed wojną 
zaczęto wyrabiać papiery wysoko-war- 
4ościower a w cŁAste okupacji fabry­
ka produkowała materiały izolacyjne.

- Pracowało w* niejddO Judzi. Niemcy znl 
szczyli później fa b r r^ -w  99 proc. Od­
budowa jej —f td* 1'wielka zasługa zapa­
leńców, którzy już w  lutym 1945 r. 
(przystąpŁłr de —aey.

POZNASr N A  ODBUDOWĘ W AR SZA  
W Y. Ostatnio pracownicy Ubezpiecząl- 
«tć Społecznej ̂ w^Poznariłu łącznie z Te 
i&arzami przepracowali jedną z nie­
dziel ha odbudowę Warszawy i Pozna- j 
fila, uzyskując kwotę 261.646 zł. Pra­
cownicy Polskiej Agencji Drzewnej 
„Paged*? — Oddział w  Poznaniu, w  od­
powiedzi na'^aper(Prezydenta R. P. ze 
brali na odbudowę Warszawy Iewetę 
57.314 zł.

CENNY DAR P©2i-AN1A  D LA  B S D  
pO SZCZY . -Poznańskie Towarzystw^ 
Naukowe -ćfj&ro-wało Bydgoszczy w  
ły  depozyt '50 prac słynnego malarza 
bydgoskiego .' Maksymiliana Piotrow­
skiego. 'T

KURSY PR M S PO S9 B IEN IA  D L A  £N 
W ALIDÓW . Staraniem Okręgowego U - 
zźędu Inwalidzkiego będą w  naj bkż-1 
twym czasie otwarte^ w Poznaniu oraz 
Nowej Soli kursy przysposobieńina do 
pracy w  przemyśle dla inwalidów wo­
jennych ciężko poszkodowanych, i o— 
demniałyoh. Inwalidzi pragnąby praco; 
wać w  przemyśle mogą-się zgłosić, do 
GU I w Poznaniu,: ui: Wielkopolska 9. 
Ostateczny termin- upływa z dniem 19 
fam..

W Y K ŁA D Y  Z DZIEDZINY PRAW A. 
Komisja Popularyzacji Prawa- wykazu 
je  dużą aktywność. W  jedn ym i oefcat- 

miesięcy zorganizowała na terenie 
(Wielkopolski 33 referaty..

O SO BLIW Y M AGAZYN- U KU PCA . 
Komisja Specjalna do walki. z. naduży 
ciami 1 szkodnictwem dokonała rewi­
zji. u. kupca Stanisława Smolibpdzkie- 
ge  w Poznaniu. .'Znaleziono kilka j

- skrzyń . mydła „Tukan**, kilka paczek 
tytoniu przedwojennego.-, dwie duże bu J 
tle samogonu • oraz -większą ilość zapa 
łoję.! (aw)

Ziemia Lubuska
2 » TSS. K ILOW ATÓW  wynosi zapo­

trzebowanie Ziemi Lubuskiej na. ener­
gię elektryczną. Czynne obecnie elek­
trownie w liczbie 6 nie są w  stanie 
zaspokoić tak wielkich potrzeb,, toteż 
planuje się budowę 2- nowych wiel­
kich elektrowni w  Gorzowie 1 Bobro­
wej Górze j o łącznej mocy ofe. 50 tysi 
JŁW. Elektrownię: te łącznie z pracu­
jącymi obetnie nie tylko- w- całości za 
spoko ją zapotrzebowanie Ziemi Łubu 

. skiej, ale pozwolą zasilać energią e- 
lektryczną województwo, wrocławskie 
i szczecińskie.

TRWAJĄ PRZYGOTOW ANIA do u -  
ruchomlenia elektrowni, w  Świebo­
dzinie. Będzie* ona miała moc 2. tys. 
KW. ‘

PIĘKNEJ SALI TEATRALNEJ, ja­
ką posiada Skwierzyna, może poza­
zdrościć. jej niejedno większe miasto. 
Sala ta została niedawno wyremonto­
wana staraniem Zajządu Miejskiego, 
Szkoda tylko, że podczas remontu pomi 
nięto scenę,, której stare kulisy '.zpeV 

. cą gustownie odnawianą całość.

POPULARNA „POflCZOSZARNIA" 
W GUBINIE, pxadukująca> pończo­
chy; i skarpety,, podjęła produkcję u -  
brań dziecięcych; swetrów i szalików. 
Fabryka ta wypożycza również rolni 
kom maszyny przydatne do pracy cha 
łupniczej, dając w ten sposób podczas 
zimowych miesięcy możność zarobku 
wielu rodzinom osadniczym.

SKARŻĄ SIĘ przyjeżdżający do 2He 
lonej Góry, że na niektórych ulicach 
miasta brak tabliczek z nazwami ulic, 
albo też tabliczki są nieczytelne. U - 
utrudnia to orientację w  obcym mie­
ście; toteż władne miejskie powinny 

• ten mankament co rychlej uzupełnić.
PRZYM USOW Ą STRAŻ POŻARNĄ  

utworzono w  Zielonej, Górze. Należeć 
,będą do niej mieszkańcy wyznaczeni 
przez ref. pożarnictwa, przy czym u- 
chylający się od nałożonego obowiąz­
ku podlegają sankcjom karnym, (f)

Plotki zagraniczne

Amerykańskie dzieci używają sico icli wagoników_ - zabawek do przy­
wiezienia żywności dla organizacji katolickiej, która zajmuje się wy­

syłaniem zebranej żywności do fhcropy i  na Daleki Wschód.

Uczciwość nie stanowi charakte­
rystycznej cechy 20-go stulecia. Ga  
zety wsiyslkieh niema! krajów  przy 
noszą liczne opisy deframdaeji i te a  
dzieży, napadów bandyckich oraz 
morderstw w  celach zysku.

Minie chyba jeszcze .sporo czasu, 
zanim ludzkość rozgraniczy dokład­
nie pojęcia „moje" i  „cudze!-.

A M A T O R Z Y  ZĘBÓ W  
Oryginalny fakt kradzieży sygna­

lizują z Neapolu. Oryginalność po­
lega na samym przedmiocie kradzie 
ży. Oto ze składów demobilu amer 
rykańskicry- w  Neapolu znikło 
9. skrzyń, kfńryeh zawartość stano­
wiło 530.000 zębów.

Nie była ta pozostałość hitlerow  
'skiej, barbarii, przywieziona z któ­
regoś ł  obozów koncentracyjnych. 

'Zęby ' te były porcelanowymi prote­
zami, mającymi zastąpić brakujące  
zęby naturalne. Wartość jednak; 
tych skrzyń była znaczna, bo około 
10 milionów lirów  włoskich- Obła­
w a  przeprowadzona przez żandar­
mów nie dała zbyt wielkich wyni­
ków. Zatrzymano jednego cztowie 
Ir a, przeciwko któremu świadczy 
fakt posiadania w  portfelu 2 no­
wych zębów porcelanowych. A le  
gdzie pozostałe 528.000?

W Śt. Louis odbyła się próba naj nowszego helikoptera 
shiego, który- waży- tylko SIO funtów.

o 4 t& m .& io e .  O js J z y jM b

D o niedawna jeszcze atom uw a­
żamy by ł za najm niejszą jednostkę 
materii. Obecnie używa się go. do 
określania w ym iaru  .który .uważa­
ny jest za najpotężniejszy na św ię­
cie.

Oto kierownik amerykańskiego  
Instytutu Lotniczego płk. Tibbets 
wprow adził -nową jednostkę, okreś 
ła ją cą  rozm iary zniszczeń -spow o­
dowane użyciem jednej bomby 
atomowej.

Obliczył on m ianowicie ile po­
trzeba bomb atomowych do całko­
witego zniszczenia największych  
miast amerykańskich.

Tak więc określił on ‘ New  York  
—  jako  „71 bomb atomowych11. San  
Franeisko i  Los Angeles —  „0
bomb atomowych1-. D la  W aszyn g­

tonu wystarczy' w  zupełności 5 
bomb. Najmniejszym- z miiiono- 
wych inia'st amerykańskich jest 
Chicago,, wyjątkowo. jednak gęsto 
zabudowane. Jego wielkość okreś­
l i ł  płk. Tibbets tylko czterema bom  
bami atomowymi.

D Z I A Ł  p o r a d  
P R A W N Y C H

Ob. Malik. —  Wyjaśniamy, że nie 
ma przeszkód do* ubiegania się o* na­
bycie na własność, zajmowanej części 
■domu mieszkalnego, jak również ewen 
•teinie- części ogrodu. Wniosek winien 
•być złożony zgodnie przez wszystkie 
osoby zajmujące odpowiednie części, 
tego domu. W  razie braku porozumie­
nia rozstrzygać będzie Miejska Ko­
misja Uwłaszczeniowa od której cdwo 
łanie służy do Wojewódzkiej Komisji 
Uwłaszczeniowej. Podania winny być 
składane po> ukazaniu się ogłoszenia o 
sprzedaży danej nieruchomości* ..psio" 
szenia te. następować będą po zakoń­
czeniu prać szacunkowych, które są 
obecnie, w  toku.* ■. . > f

Ob. Lasoęka. -7; Dękjęt zrdn. 10- listo 
ił'ttótófeniu i- 

mion i? nazwisk zezwala na zmianę na 
zwiska z ważnej przyczyny ’1 za waż­
ną przyczynę uznaje między innymi, 
baki. stan rzeczy, kiedy ktoś nosi naz­
wisko/ o/ brzmieniu niepolskim.

Ponieważ obywatelka nosi nazwisko 
o- brzmieniu polskim i pragnie tylko 
zmienić nazwiska panieńskie-,, a więc 
już nieaktualne, mające wprawdz.ę 
brzmienie niepolskie-, td- uważamy,, że 
właściwa władza orzekająca w tej 
sprawie, a> więc Urząd Wojewódzki, 
wniosku takiego nie uwzględni.

POJMOWANIE N A  D U C H A  

Inne znów kłopoty m a policja a nr 
gielska, która przygotowuje wielki 
atak na „chicha**, który ‘straszy w 
historycznym zamku Ludlow, w  ks. 
Sftropshire; niezamieszkałym już od 
200 M .

Przed paru* dniami pewna żako*- . 
chana parka obrała jako teren 
swych spacerów ustronne aleje par 
ku zamku Xudlow . W  peWnśj ch w i: 
li usłyszała ona jęki i jakby szloch 
cierpiącego człowieka, dochodzące z 
głębi opuszczonego zamczyska. MTo 
dą parkę ogarnęło takie przeraże­
nie, że uciekli nie sprawdzając kto 
to jęczy. Donieśli jednak o tym ta­
jemniczym' fakcie najbliższemu po­
sterunkowi polic jŁ  

Nazajutrz do zamku wyruszyła 
ekspedycja, składająca się z 8 solid­
nych mężczyzn,, uzbrojonych, po zę­
by, W  Ticzbie zuchów znajdował 
się miejscowy mistrz boksu. Zba­
dali oni cały zamek od piwnic aż 
po, stropy dachu, nie omijając hi- 
.storycznej wieży wisielców, lecz nie 
jnatrafili na żaden- ślad/ źyweji isto- 
ty. Po powrocie z tej • wycieczki a- 
świadczy!?! jedhak, że i oni słyszeli 
{przytłumiony jęk. Cżyrnło to wiraże 
pieg skargi człowieka rannego. W  
■ślad po tym; usłyszeli! szybki! śwfezs- 
.czący oddech', charakterystyczny 
• dla czlowiekai, który biegnie bardzo 
prędko i  z trudem łapie oddech.

Aczkolw iek ludzie trzeźwi' n ie bar 
dzo> dają w iarę tym opowiadaniom  
i sądzą,, że jest to raczej wypadek  
zbiorowej halucynacji, jednakże 
zmobilizowane sąsiednie posterunki 
■policyjne i  25 policjantów ma spę­
d z ić  w  zamku 24 godziny, przeszu­
kać wszystkie zakamarki i  opukać 
grube mury zamkowe, żeby wypło>- 
szye ducha, jęczącego głosem1 cier­
piącego człowieka.

P f Z i l i l l i l i l i l  s W|llilcie i|reiiumerat'!
na konto PKO Wrocław Nr VIII 1362

R A D I O
WTOREK, 6 stycfflttifr 1948- r.

7.00 Sygn. 7.05 Muz. 8.00 Dzień. 8.20 
Program. 8,30 Muz. 0,00 Naboż. 10.00 
Aud. Region^ 11,05” Konc-. reki. 1T.20‘ 
Konc. życz. 11,57 Hejnał.. 12,03 Pora­
nek symf. 13,30' Aud. liter. 13^ )̂) Audi. 
dla wsi. 14,25 Muz. 14,40 Popołudnie 
Driady. 15,2i3; 2, zagad. wiejskich. 15,45 
Wizyta ez esiki ej pisarki w Krakowie., 
,15j55 Kolędy 16,15 Recital organowy. 
10,40 Aud. dla dzieci. 17,00 Podwiecz.. 
przy mikrof. 18,15 Ćwiczenie szkolne. 
18 35 Muz. 19,05 Suita wroeł. 19,20' 
Koncert życz. 19‘40 Muz. 20.00 Dzień. 
i2J,0O> Recital fortepy 21,30 Na muz. fali.
22.00 Muz. 23v00» ©st. wiadom. 23,10- 
iProgram na jutro. 23,20 Muz. 23,55 Z 
ostatniej chwili. .

6UODA, I  stycznia 1948 r.
I 6.00* Sygn.,. gimn.^ wiad., muz^ L pro 
[gram. 7,00 Dzień. 7,15 MŚiz. 8^0 In- 
;form.. 8,25 Skrzynka PCK. 8;35 Żela^ 
zna kurtyna. 8,50 Muz.. 10,40 Aud. 
Min. Oświaty. 11,57 Hejnał. T2*,03'. 
Wlad. 12,08 Przegl. prasy Stół. 12,15 
)Muz-. 12j20’ Z  mikrof. po kraju1. 12,30 
Koncert. 13,30* Komunilc. 13.35 Konc. 
.reki. 15,00 Inform. Polski Połudn. 
15,15 Aktualia. 15,25 Komunik. 15,30. 
Muz. 15,55 Skrzynka Tów. Przyj. &oł. 
‘1G.00 Dzień; 16,55 Aud. dla młodz. 
17,20 Muz. 18.00 RUL. 18,15 Aud. dla 
robotników. 18J40 Aud. dla świetlic..
10.00 Z zagadn. wiejskich. 19,15 Lek 
«cja jęz. rosyjsk. 19,30 Pieśni. 19,50 
Muz. 20.00 Dzień. 2O;50 Głos młodych-. 
-21,00 Aud. chopinowska. 21ł,30‘ U na­
szych przyjaciół. 22,00 Muz. 22,45 Kon 
cert życz. 23,00 Ost. wiad. 23,10 Pro-^ 
gram na jutro, 23,20 Muz. 23,55 Z o- 
statniej chwili.

Hasze hasło -  odbudujemy stadion
— Nie mieli Niemcy gdzie lotniska 

zrobić, tylko na Stadionie. Takie ca­
cko, a leży teraz w gruzach — biadali 
pionierzy sportu dolnośląskiego, któ­
rzy w czerwcu. 1945 r. dokonywali lu­
stracji sportowych obiektów Wrocła­
wia.
: To było przed' 30-ma miesiącami.

A  dzisiaj...
f Jak Feniks; z popiołów,, tak Stadion 
iGHmpijski odbudowuje się z gruzów. 
Nie przy pomocy jakichś sztuczek czy 
gpse?, tylko rzetelną i wytężoną pracą, 
Pracą ucznia,, robotnika,, żołnierza, pra 
cą wszystkich sportowców Wrocławia.
' Znikł z bieżnf Stadionu 3-1’etni le- 
»sek. brzozo wy, znikły z boiska zgoła 
tam niepożądane plantacje chwastów-., 
prostują się pod uderzeniami młotów 
nadszarpnięte zębem- wojny żelbetono­
we konstrukcje trybun.

— Odbudowujemy Stadion! — hasło,, 
które rzuciła garstka fanatyków spor­
tu, znalazło żywy oddźwięk wśród' spo­
łeczeństwa wrocławskiego! Tysiące 
wrocławian wcieliło to; hasło w czyn. 
A. czyn- ioh wydał owoce,, z. których, 
możemy być dumni.

Zniwelowano boisko, doprowadzono 
do porządku bieżnie, oczyszczono try­
buny, rozebrano zburzone szatnie na

basenie pływackim, wypompowano wo' 
dę i oczyszczono z „naleciałości^' wo­
jennych 3 baseny — oto bilans 8-mie** 
sięcznej pracy.

Osiągnięcia te nie dają nam jednak 
podstawy do spoczęcia na lauracb. 
Wprost przeciwnie. Powinny być one? 
zachętą do dalszej* wytężonej pracy. 
Tylko nią możemy podnieść Stadion 
'z. gruzów.

A  odbudoi^aoy, Stadion będzie dumą 
naszego miasta. Z. KRAT'.

W iadomości

G ospodarcze
1800 wialni L j.OOG. par bron — wyko*- 

nała Państwowa Fabryka Rolh. w 
Poznaniu w i*1. 3947.

Przemysł drzewny wykonał do dnia 
1*. 12. 47 b. wyrobów na sumę —  
08i832.935 zł. według • cen przedwo­
jennych.

48*210/ ton wyniosły c^broty. portu szcze 
cińskiego w H  dekadzie grudnia, z 
czego na wywóz przypadło 44.830,, na. 
przywóz 3.399 ton. Wywieźliśmy wę­
gla 42.462 t.

KUPIMY ZARAZ
WIĘKSZĄ ILOSC

* papieru japońskiego
(matryce - woskówki)

Oferty: S P Ó Ł D Z IE L N IA  W Y D A W N IC Z A  „ C Z Y T E L N IK 11 
Yydział Ogólny, W A R S Z A W A , ul. Daszyńskiego 16 pole, 44 

K-32

H A N D L O W E

SAMOGH0D osobowy pierwszorzęthi-y 
ł\ą, .chodzie,. kupię.;-,Oferty:),;.Adrh.- „Sło­
wa* Polskiego**,. Wrocław,. Krupnicza- 13 
pod „Szybkość**. 66

PIĘKNY dog,, pięciomiesięczny^ raso­
wy do. sprzedania. Wrocław -  Zalesie 
Wieniawskiego. 1. 64

FO SAD  PO S ZU K U JĄ

OGRODNIK z wieloletnią praktyką, i 
obeznany z działem warzywnictwa, ; 
szkółkarstwa, sadownictwa oraz kwid- 
ciarstwa szklarniowego obejmie pracę 
natymiast. Zgłoszenia do adinmistracjT 
„Słowa Polskiego** pod „ogrodnik4*! , 
Gorzów, Pocztowa 5.. * > K 9

W O LN E  PO S A D Y

SAM OTNA inteligentna do prowadze­
nia gospodarstwa i pomocy w intere­
sie u samotnego poszukiwana. Zgło­
szenia do „Słowa Polskiego** „43". 43

W YKW ALIFIKOW ANEJ siostry -  pie­
lęgniarki do maleńkich dzieei poszuku 
ję na dobrych warunkach. Zgłoszenia-:. 
Wrocław, Kotlarska 26. Zakład instalh 
yj-ny, godz. 12 —  1 codziennie.- 65

L  E K  A  R S K

LECZENIE ZWŁBHZĄT szczepienie 
psów przeciwko, nosówce, Żeromskie 
go 25, tell 3-511, 13037

R Ó Ż N E

TRANSPORTY .  EKSPEDYCJA, szyb 
ko;, solidnie Biuro „TraasdaV\ Świd­
nicka 10. K-8052

CENNIK OGŁOSZEŃ  
Ogłoszenia w tekście przy szeroko­
ści 1 szpalty do TO mm — 55.— zł 
za T mm, od 7T — 120' mm — 70.— 
zł za 1 mm; od 421 — 200 mm 85.— 
zł za 1 mm, od 201 — 300 mm> — 
105.— zł za 1 mm, ponad 300 mm
— 135.— zł za 3 mm. Ogłoszenia 
za tekstem: do- 70; mm 35,— zł- za 
1 mm, od: 70, — 120 'mm 45i—- zł: 
za 1 mm, od 121 —  200; nim — po 
55irr- zł za 1 mm, od- 201 —  300 mm
— po 70.— zł za 1 mm, ponad 300
mm — po 90.— zł za 1 mm. Nekro- 
logf: do 70 mm — po 30 — zł za 1 
mm, od 71 — 120 mm po 40,-f zł 
za 1 mm, od 121 — 200 aim — po- 
85.— zł- za 1 mm, od 20F — 306 
mmi po 110.— zł za 1 min, ponad 
800 mm — po 130.— z) ze 1 mmi 
Ogłoszenia' drobne;, po 3Q;r— zł za 1 
słowo, dla poszukujących nti
15.— zł za 1 słowo. — Z 
miejsca w tekćcić — 
przy ogłoszeniach jedrros 
50% drożej — większe ii 
towe — lOOtyo drożej. Z;
3' święta d'opłata' I
drobne — minimum 1< 
masimum — 40 słów. Ii
— Nr. V III -  135.

SŁOWO POLSKIE Nr

1

OGŁOSZENIA DROBNE



Ż y c i e  S p o r t o w e

Na Olimpiadzie nie koniec
hokeiści mają szerokie plany

Ostatnie zebranie P Z H L  zatwier­
dziło ofertę Czeskiego Zw iązku Ho­
kejowego na rozegranie kilku spot­
kań sparringowych naszej reprezen­
tacji olimpijskiej na terenie Cze-

Sensacyjna porażka
AKS-u ze Zgodą 1:2

Zim owy puchar „Sportu" przy­
nosi coraz, to nowe sensacyjne nie­
spodzianki. Jeszcze nie przebrzmiało 
echo porażki Polońii Bytom z kop. 
Jadwiga, a już wyelim inowany 20 
•tal z rozgrywek drugi „ligowiec" 
A K S  Chorzów, który dóznał sensa­
cyjnej porażki z. nieznaną szersze­
m u ogółowi drużyną Zgody z Biel- 
szowie w stosunku 1:2 (1:1).

„Społem" zdobywa tytuł
mistrza Wrocławia

Bozegrane w  niedzielę zawody o 
mistrz, drużynowe W rocław ia w  te 
pisie stołowym pomiędzy Społem" 
a „Gw iazdą" wrocławską przynio­
sły niespodziewanie wysoką poraż­
kę trójki żydowskiej. „Społem" po 
zwycięstwie 8:1 nad „Gwiazdą" za­
pewniło sobie tytuł drużynowego 
mistrza -Wrocławia-. Sensacją wieczo 
eu była porażka Orm iana (G w ia ­
zda) z K ępą w  3 setach. Również 
Arbach  zrewanżował się Ormiano-. 
wi, bijąc go w  2 setach. Punkty dla 
„Społem" zdobyli Kugler 3, Arbach  
3 i Kępa 2, Honorowy punkt dla 
„Gw iazdy" zdobył Stacbel. , Sędzio­
w a ł słabo ob. Kukawka.

(S. K.)

chosłowacji. Po meczach w  Czecho­
słowacji reprezentacja Polski uda 
się do Szwajcarii, gdzie również 
rozegra kilka meczów z czołowymi 
zespołami klubowymi.

W yjazd ten jest dla naszej repre­
zentacji bardzo korzystny, gdyż u- 
możliwi zawodnikom racjonalny tre 
ning na lodzie, którego irak od­
czuwamy w  Polsce, oraz zmiejszy 
wydatki ekspedycji.

Poza tym P Z H L  upoważnił kie­
rownictwo ekipy na rozegranie o 
Igrzyskach Olimpijskich k ilku me­
czów we Francji, które -nomogłyby ‘ 
do zdobycia funduszów na zakup 
sprzętu hokejowego.

Zarząd P Z H L  rozpatrzył również 
propozycję Czeskiego Zw iązku Ho­
keja na Lodzie i zgodził się na ro­
zegranie międzypaństwowego meczu 
hokejowego Polska —  Czechosłowa­
cją w : Pradze.

Mecz dwóch »Gwiazt!«
W  dniu dzisiejszym odbędzie się 

w  lokalu „Gw iazdy" towarzyski 
mecz tenisa stołowego pomiędzy 

drużyną „Gwiazdy" Legnica a ze­
społem gospodarzy. Ponieważ „Gwia  
zda" legnicka należy do czołowych 
.zespołów Dolnego Śląska i posiada 
w  swej drużynie dobrych ping-pon- 
gistów jak  Popiół i Bień, zawody za 
powiadają się bardzo ciekawie. Po ­
czątek zawodów o godz. 12-ej,

(S. K.)

In ż lepsza była liga angielska
W  śląskim footbału nigdy nic nie uiiadomo, 
ale spróbujmy typotuać

Dzisiejszy kupon konkursu „Zgadnij 
kto wygra'* zawiera znowu poza dwór 
ma meczami bokserskimi oraz dwoma 
spotkaniami Ligi koszykowej, mecze o 
puohar „Sportu", które dla przecięt­
nego sportowca stanowią równie po­
ważną zagadks jak zamieszczone nie­
dawno • ■'ze ligi angielskiej. > 

Pierwsza pozycja kuponu, to mecz 
bokserski Szczecin — Śląsk, który mi­
mo, że odbędzie w  Szczecinie, za­
kończy się ^—'"•ięstwem o kla­
sę lepszych Śląsaków. Częstochowa 
r,ównież chyba pnl-’ ' Rzeszów ha je­
go terehie. Pierw''7''' męcz, \ ;h repre­
zentacji z^m czy ł się nieznacznym 
zwycięstwem osłabionei Częstochowy 
która obecnie v  . :wszv- skład wy- 
j.edzie dc Rzeszowa po pewne prawie 
zwycięstwo, W  meczu piłkarskim o pu 
char ..Prbrł-’.i“ W'* "V ncwłn

na wygrać u siebie z drużyną RKS Za 
głębie, lecz nie wykluczony tu jest re -‘ 
mis.

Siemlanowiczanka jest groźnym ze­
społem, ale nie sprosta chyba Walco­
wni Dziedzice na jej własnym bo.sku. 
Piast Gliwice łatwo powinien uporać 
sie z Łagiewn***JanM. a T. niarnia Bytom 
wywalczy chyba remis w Szopienicach 
z tamt. HKS-em. Również Ferrum Ka 
towiće wye—A powinien z B-klasową 
Spartą Bobrek, a F - 1- ^*ókój N. Bytom 
pokonać powińrta katowicki HKS. Po­
goń Katów*^ zdecydowanym fawo
rytem w społ1—nłu ze Świtem Sosno­
wiec, jak również H” *" Batory Cho­
rzów z Warta Za wiercić.

Ostatnie dwa-spotkania Ligi koszyko 
wej, powinny przynieść zwycię­
stwa g o ^ ^ r z y .

rV0eóote bra<zyUj(ókie więzienie

Opactwo Westm hi ster sicie w An­
glii postanowiło uczcić zasługi 
zwierząt i ptaków, które zginęły 
4t» służbie wojsk alianckich. Na 
zdjęciu Opat Westminsterski na 
stopniach samochodu, w którym 
objeżdża Anglię, wygłasza przemó­
wienie na temat zasług zwierząt 

podczas wojny.

Interesujące światło na stosunk. pa 
nujące w Brazylii rzuca następująca 
wiadomość, podana przez dziennik wę 

jgierski „Magyr Nap" w  koresponden 
I cji z Rio de Janeiro.

W  ostatnich czasach stan moralno­
ści młodych dziewcząt w  stolicy wiel 
kiej republiki południowo -  amerykan 
skicj wybitnie się obn*żył. Zachowa­
nie się cór Koryntu było coraz bar­
dziej wyzywające. Roje^młodyoh ko­
biet na ulicach Rio oczęły nadawać
mia&"’ wprost le1’’-----"ślny wygląd.

I Opinie oburzała się coraz bardziej i 
sprawa oparła się o parlament, gdzie 
wniesiono o: re a\: >A>»ł acj-e. Dyskusja 
parlamentarna obudziła z uśpienie po 
licję obyczajową, ktira dokonała licz 
nych obław..L a -^ - t ^ r^ ła  435 k-Vet. 
W przyśpieszonej procedurze skazano 
je na kr_y jrr^-ztu i  uspn^to je z Rio.
. Skazane dziewczęta przewieziono do 

więzienia w  Rua Paulo de Frontlin. 
Niebawem jednak mieszkańcy tego me 
tego miasteczka z oburzeniem stwier 
dzili że ich solidne dotychczas więzie 
nie. gdzia panował dość spartański 
tryb życie, nagle zmieniło charakter. 
Stało się „domem otwartym". W ce­
lach rozlegały się dźwjękhsk-ecznej mii 
zyki, | dziewczęta przyjmowały liczne 
odwiedziny z miasteczka l okolicy, a

straż więzienna opływała w. podarki. 
Wino lało się strumieniami. W nocy, 
gmach więzienny skrzył s.ę Światła 
mi i wyglądał jak dobrze prosperują­
cy dancing. Mieszkańcy zakładali pro 
testy, które jednak nie odnosiły żadne 
go skutku. Aż pewnego dnia wzburzo 
na ludność miasteczka z bardziej wo­
jowniczymi kobietami na czele ruszy* 
ła do szturmu na gmach więzienny- 
Rozpoczęło się regularne oblężenie. 
Dziewczęta i ich kawalerowie bronili 
się zażarcie.

W.eść o zajściu dotarła do R,o. I 
wtedy w ministerstwie sprawiedliwo 
ści wydano iście Salomonowy wyrok. 
Zwolnić natychmiast aresztowane 
dziewczęta i - •?!* .ich pobyt w  w»:5we. 
niu wpływa na -zakłócenie spokoju 
miasta. 1 dziewczęta w triumfalnym 
pochodzie, ze śpiewem odmasz* '-owa 
ly ku „swobodzie**., ku ulicom Rio...

Taka jest Brazylia.,.

, ,rCsiążę liDalii '
Król Edward 1. chciał wcielić do 

swego państwa prowincję Walię. Ale 
mieszkańcy Walii bronili się dzielnie 
i nie-dali się w boju pokonać Trze­
ba było próbować perswazji. Wówczas 
Walijczycy postawili królowi takie wa 
runki: zgadzają się przyjąć królew­
skiego namiestnika, ale musi to być 
człowiek, któ; / urodził-się w Walił, 
nie rozumie ani słowa po angielsku 
i który prowadzi nienaganny tryb ży­
cia.

Trzy lata przeszły i król nie mógł 
znaleźć namiestnika odpowiadającego 
tym warunkom. Aż oto w roku 1286 
wpadł na szczęśliwy pomysł. Jego żo­
na była w błogosławionym stanie i  
oczekiwała niedługo rozwiązania. Król 
zabrał ją do jednego z zamków wa­
lijskich i tam odbył s.ę poród

Kilka dni później król zaprosił do 
zamku starszyznę walijską. Wyszedł 
do nich z nowonarodzonym synem na 
ręku i przemówił:
-■ — Oto mecie waszego namiestnika 
— takiego, jakiegoście żądali: uro­
dzony w Walii, nie mówi ani słowa 
po angielska 1 prowadzi nienaganne 
życie!

Zebrani uznali warunki za wypeł­
nione i zgodzili się na tego nsm.est- 
nika, któremu król nadał tytuł ..księ­
cia Walii". Od tego czasu tytuł ten 
noszą wszyscy pierworodni synowie 
królów angielskich.

Przysięga
na „Mein Kainpf”

Ukazujący się we francuskiej strefie 
okupacyjnej w  Austrii tygodnik „Welt 
am Montag "przynosi pewne szczegóły, 
dotyczące wykrytego ostatnio na tere 
nie Styrii spisku narodowo -  socjaU- 
stycznego. Spiskowcy składali przysię­
gę, kładąc* rękę na egzemplarzu „Mein 
Kampf** Hitlera.

Dotychczas 40 osób zostało areszto­
wanych w związku ze spiskiem w Sty 
rii, a 65 w Innych miejscowościach 
Austrii.

Konkurs » Z g a M j kto wygro«
K U PO N  nr. 10

Niedziela, 11 stycznia 1948 r.
A B c

1 XI 2 U X 2 1IX 2
B Szczecin —  Śląsk (boks)

2. Rzeszów — Częstochowa (boks)

3. Polonia Piekary — RKS, Zagłębie 
Dąbr. Górnicza (P- n.)

4, Walcownia Dziedzice — Siemian o- 
wiozanka (P*

5. Piast G liw ice —  Łagiewniki 61.
(p. n.)

6. HKS Szopienice — Liniarnia By­
tom. (P* n*)

i
7. Ferrum, Katow ice — Sparta Bo­

brek (P- n.)

— —
8. Huta Pokój Nowy Bytom — HKS 

Katowice (P» —
9. Pogoń, Katowice — Świt Sosnowiec 

(P
10. Huta Batory Chorzów — - Warta, 

Zaw iercie (P- n.)

11. K K S Poznań —  Wisła, Kraków 
(liga kosz.)

12. IM C A , Łódź — AZS Warszawa 
(liga kosz.)

20 zł 20 zł 20 zł
Nazwisko- i im ię ...... .......... « ___ ____ ___ _______ ______________ ________________ _

•adres ____________ ______ _____________ ________*..... ....................... ........... ....... .

Numer kuponu ............... ....................... sprzedano znaczków olimpijskich po

20 zł

nadózijflr:.

Agata Smoter — urzędniczka Gestapo —  uprzedza 
Leona Jodłowskiego, że za parę godzin policja zlikwidu­
je restaurację „Zur 1Juctte“. Jodłowski zawiadamia
0 groźnym niebezpieczeństwie szeja —  Franza Morzika
1 załoga „Zur Iluette“ rozpoczyna planowy odwrót.

Grzmot oklasków. Goście wstają od stolików. Idą 
zewsząd tłumem. Rząd zaczerwienionych twarzjr, błyszczą­
cych oczu. Franz Morzik ściska ręce. Klepią go po ramio­
nach. Ogólne podniecenie. I  nieopisane zamieszanie.

Ktoś wznosi toast na cześć gospodarza.
.' — Jesteście mymi gośćmi. Wszyscy tu obecni! — 

grzmi głos szczęśliwego ojca. Jedzcie i pijcie na rachunek 
starego Jlorzika! W „Zur HUtte“ dziś święto. Wszyscy 
do bufetu. Kelnerzy. — wódki, wina, piwa.

Kelnerzy przeciskają'się przez żywy mur podochoco- 
nych Niemców.

— Otto. Hans, Kurt — skoczcie do mego domu po 
Szampana! — głos Szefa jest rozkazujący i nieznoszący 
sprzeciwu. Na dostojnym zwykle obliczu — wyraz ekstazy. 
Po prostu nie ten człowiek.

POW IEŚĆ 32)
Jerzego lunoszy-Gzowskiego

Kelnerzy stoją niezdecydowani. Już otwierają usta...
— Idę z wami. Przyniesiemy miłym gościom co mamy 

najlepszego.
— ...Bufet jest oblężony. Jak za dotknięciem różdżki 

czarodziejskiej znikają zakąski. Właściciel własnoręcznie 
nalewa wódkę do kieliszków. Sam też pije. Strzelają korki 
butelek. Z bulgotem rozlewa wino do podstawianych skwa­
pliwie szklanek.

Tumult panuje nieopisany.
— A  to zuch z tego Morzika.
— Stary, ale jary...
— Dzielnie się spisał.
— I. oto patrzcie, ma syna...
Twarz Franza promieniuje radością. Otacza go per­

sonel „Zur Biittc" w komplecie.
— A teraz, dzieci drogie chodźmy na chwilę do mie­

szkania. Szampan z prywatnych zapasów gospodarza musi 
uczcić tę uroczystość.:. Jak święto to święto.

Rusza przodem. Gertruda i .ICinnta za nim. Kelnerzy 
— oraz szatniarz.

W kuchni przyłącza się do ńich Wolf.
Na podwórzu Franz' dodaje, kroku, prawie biegnie. 

Chyżo sunie na górę po schodach.
— Prędzej! — karci maruderów.

Zamyka energicznie drzwi. Nie prosi nawet siadać; 
Podchodzi do biurka. Później do ściany. Odsuwa obraz.,.

Skrytka.
Wyjmuje jakieś papiery.
— Nie ma chwili do stracenia. Opuszczamy natych­

miast „Zur Htitte". Niemcy są już na naszym tropie. Oto 
macie nowe dokumenty. Proszę... — Elżbieta już nie bę­
dzie Emmą Vogelgesang — śpiewaczką. Od dziś — Berta 
Braun — przydział: Sicherheitspolizei. Gertruda —
Vieki Echtel — przydział służbowy ten sam. Teraz męż­
czyźni...

Spojrzał na obecnych.
— Kelnerzy — Hans, Otto i Kurt zostajecie kapita­

nami Wehrmachtu. Zapamiętajcie imiona i nazwiska. 
Kucharz Wolf — major Hoppe. Szatniarz Mueller — mam 
dla pana książeczkę wojskową oficera SS, oczywiście jeśli 
pan ma zamiar pozostać z nami i dzielić nasze losy.

— Ozy jestem potrzebny?
— Bezwzględnie tak. Ludzie zdolni są zawsze po­

trzebni.
Leon wyciągnął rękę. Papiery oficera SS. Przeczytał:
— Wilhelm Stoltzman.
Uśmiechnął się.
— ...Franz Morzik awansował na generała Wehr­

machtu. Kurt -Weber. Ministerstwo wojny.
Zatrzasnął skhytkę. . .
— ...Oto pieniądze dla każdego z was. Dostaniecie 

zaraz mundury. Wszystko zostało przewidziano w planie 
ewakuacyjnym „Zur Hiltte".

Za szafą duża skrytka. Generalski mundur o malino­
wych wyłogach. Mundury młodszych oficerów.

_ Panie przebiorą się we własnym zakresie.
Skinęły głową. : t
_ Pozostawiam wam na ten cel 16 minut. Zbiórka

u mnie. , .
Mniej więcej po kwadransie byli gotowi,

(Dalszy , ju tro )
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